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Wychodzi tod. ienmie o golzinie 4. popołu niu, 
£ wyjątkiem niedziel i dmi świątecznyć.. 
f Przedpłata wynosi: 

Ji 4 Y MIEJSCU kwartalnie . 

| miesięcznie . . .. 1, 0 
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esięcznie w kraju > 
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„Gazety Narodowej. 
Przedpłata wynosi : 


nia, JB j we Lwowie: 

| rocznie 18 złr. 
Eas | półrocznie 9 , 
ita. kwartalnie 3 i 4 złr. 50 ct. 
iwe | miegjęcznie P s 1 złr, 50 ct. 
e | Na prowincji z przesyłką pocztową: 
„ym M rocznie 24 złr, 
itej- półrocznie 12 ,, 
m- kwartalnie . . 6 złr. 
hu DA + i 3 : 2 złr. 
= | na przedpłaty poza granicami Mo- 
26, _. marchii Austro- Węgierskiej jest umieszczona 

W nagłówku Gazety Narodowej. 

FP Lwów d. 29. maja. 


| N Wiener Zig. ogłasza rozporządzenie ministe- 
u ‘Re z d, 26. b. m, mocą którego od dnia 1. 
1 zerwca zabronionym zostaje ze względów wete- 
tnarskich przewóz przez Austrję owiec, kóz, ja- 
Pat, 


rząd 
„Słowę 


koźląt, świń, prosiąt, koni, źrebiąt, mułów 
w z Rumunii. Takież rozporządzenie 
węgierski wydał zaraz na początku wojny 


z powodu, że na komorze rumuńskiej w 
Ackanach tylko przez dwie godziny dziennie 
przyjmują towary austrjackie, remonstrował ga- 
binet wiedeński w Bukareszcie, i rząd rumuński 
złożył najformalniejsze zapewnienie, że wszystkie 

OWary, które do d. 31. maja przejdą przez gra- 
nice rumuńską, traktowane będą według obowią- 
*ującej obecnie taryfy ełowej. 


jek Radzie państwa ma być przedłożonym pro- 
4 i Ustawy, dozwalającej przez jeden rok spro- 
adzać bez oclenia kukurudzę i proso ze S er- 
Uli Bułgarji. 
Na onegdajszem i i 
posiedzeniu przedl. Izby 
a, gdy przyszło do rozprawy szczegółowej 
tę ną zabezpieczeniu robotni- 
w TTS Wypadków, postawił p. Biliński 
aln p. ESiE włościan do $. 1. poprawkę, aby 
| Nea 2. brzmiała jak następuje: „Co do budo- 
wy parterowych mieszkań i budynków gospodar- 
skich na wsi, tudzież co do innych budowli go- 
Spodarskich, niema miejsca obowiązek zabezpie- 
czenia (robotników), o ile zajęci są przy tem tyl- 
© właściciel, jego domownicy, tudzież inni tej 
Miejscowości mieszkańcy, jeżeli nie trudnią się 
zarobkowo prowadzeniem budowli.“ 


Na onegdajszem posiedzeniu Koła pol- 

kiego przyjęto nęka jednomyślnie uchwałę, 

Polęczjacą polskim członkom komisji ałowej Izby 

A Postów, głosować w komisji za wnioskiem Suessa 

p cła od nafty, zostawiono im jednak 

a OŚĆ poczynienia zmian w cyfrach, propono- 
śnych przez p. Suessa. 

nie „Jakie znaczenie ma ta uchwała Koła w od- 

„A do ministra Dunajewskiego, niepodo- 

do gi. dzieć, a zwłaszcza rozgłosić publicznie, 

TH KI Koło w tajemnicy zachowuje nowy zwrot, 

Ob; się eo do sprawy naftowej miał wywiązać. 

lega bowiem pogłoska, że nim p. Chamiee w 

Omizji ełowej postawił wniosek odroczenia o- 
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jak deszcz 
Pada, i zdaje się nam, że widzimy, jak ucieka- 
Jąca brutalnym  dorożkarzem Krystyna 
Td W mieszkaniu Zk e Ta die 
-a fa scena, st igca początek ostatni 
wj, Emila Zoli *IJ Ożuore*, jest arcydzie- 
opar pełnej miary i wykwintu. W dal- 
A plk A romansu, który zresztą nader wątły 
da oe X. całą dotychczasową historją ro- 
im otiia 8 1- Macquartów, powtarzają się sceny, 
| ik lee niezrównanem, mistrzowskiem przed- 
stawieniem. U Zoli w wyższym jeszcze stopniu 
aniżeli u Flauberta wynika ta doskonałość z 
p ego. żmudnego zbadania przedmiotu. Słynny 
„oryfensz. literatury współczesnej nie sztukuje 
Jobrażni fałszem a przeciwnie uzupełnia ją 
od, ot zdobyciu w przededniu każdej 
| "nu sje Aan Ro RA, czasem na- 
l + Tak n. A jeści 
| La Faute de TABbE Mouret wymienia ia 
| 


-e* 


Szło 40 gatunków kwiatów rosnścych 
mimo A według botaniki nie Oat A ogrski, 
gy stkie razem rosnąć. Wszakże lńpsusy tego 
zaju nie szkodzą bynajmniej wrażeniu, jakie 
na wykształconego czytelnika wywiera wielki ta- 
lent Malarski słynnego burzyciela dawnej na 
` przesadzie į deklamacji polegającej rutyny. Te- 
mu też talentowi zawdzięcza Zola, że cała młod- 
"za generacja literacka czci w nim naczelnego 
Apostoła naturalizmu w powieści. i 
Co to jest naturalizm? Wyraz ten zdaniem 
aszem nie wyczerpuje całej istoty Szkoły no- 
„0 a już wcale nie odźwierciedla on catej ©" 
onomji Emila Zoli. Znamiona, z. których ten 
„min został wysnuty, dotyczą głównie formy; 
© do treści zaś, co do ducha, należy w znako- 
Mitym pisarzu francuzkim wielbić lub potępić 
Przedewszystkiem jednego z arcykapłanów peSy - 
lamu współczesnego. Można przecież według 
*| samej metody naturalistycznej krzewić w po- 
h leści optymizm, filozofję zadowolenia, a Zola 
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Z Massawy dowiaduje się Gazzetta Piemon- 
tese, że negus abisyński wziął. do nie- 
woli króla Menelika, a wraz z nim pięciu 
Włochów. W Hanarze pojmano wszystkich Éu- 
ropejczyków i uprowadzono w głąb kraju. Część 
tychże wymordowano, a wśród nich jednego mi- 
sjonarza. 


brad nad cłem od nafty, udała się deputacja Ko- 
ła polskiego do ministra Dunajewskiego, który 
wraz z radcą Baumgartnerem miał oświadczyć, 
że pozycyj taryfy ełowej, ułożonych już finalnie 
z rządem węgierskim , zmieniać niepodobna, że 
się w tym względzie zobowiązał wobec cesarza, 
że zdołano w owym projekcie wytargować tylko 
najwyżej podniesienie cła naftowego o 3 ct; p. 
minister miał oraz dać do zrozumienia, że gdy- 
by Koło oświadczyło się przeciw proponowanym 
cłom naftowym, on podał by się do dymisji. 

Czy ta pogłoska jest pewną, powiedzieć nie 
możemy. Trudno też domyśleć się, czy onegdaj- 
sza uchwała Koła polskiego zapadła wbrew p. 
Dunajewskiemu, czy też doszło do jakowych 
komplanacyj z rządem na podstawie wniosku p. 
Suessa. 

Dopóki ta sprawa nie zostanie wyjaśniona, 
niepodobna pvdawać całego nawału doniesień, 
dotyczących sprawy naftowej. Wiadomości cze- 
skie z d. 27. przedstawiają położenie jako na- 
prężone. Klub czeski nie powziął był do d. 27. 
b. m. żadnej uchwały w sprawie naftowej. Pry- 
watnie posłowie czescy oświadczają, że gotowi 
są popierać naszą delegację, gdyż będą potrze- 
bowali jej poparcia w sprawie bankowej; wsze- 
lako doradzają podporządkowania spraw specjal- 
nych potrzebom ogółu, i aby się delegacja za- 
dowoliła rezolucją, któraby wzięła w opiekę na- 
ftę galicyjską. Zresztą posądzają wniosek p. Su- 
essa o jakieś ukryte zamiary, a lewicę, której 
klub austrjacko-niemiecki formalnie staje po 
stronie delegacji naszej, o chęć rozbicia prawicy. 


W ślad za tem wysłał rząd sześć szybko żeglu- 
jących „szunerów* dla czuwania nad wybrze- 
żami i wniósł równocześnie w Izbie gmin pro- 
jekt do ustawy, wedle której wolnoby było urzę- 
dnikowi cłowemu każdy okręt na trzy mile mor- 
skie od wybrzeży abe i ładunek jego m! 

Nie : inetu francuskie- | widować. Gdyby kapitan zatrzymanego statku 
go są Ay "l, a A nia|nie zeznawał prawdy, podlegałby karze 400 A. 
książąt. Pp. Goblet i Lockroy przemawiali na larów. Rybacy amerykańscy żądają m mae 
ostatniej radzie ministrów za bezzwłocznem wy- statków rządowych do obrony zagrożonych swych 
daleniem, podczas gdy prezes gabinetu Freyci- interesów, grożąc że w razie przeciwnym sami 
net wolałby nie uciekać się do tej ostateczności. | będą siłą odpierały napaść. Rząd Stanów Zjedno- 
Skrajna lewica równie jak lewica radykalna po- 
stanowiły zażądać wydalenia, powołując się na|P 
oświadczenie Freycineta, iż ‘to nastąp 
wówczas, gdy książęta zaczną nadużywać pobła- 
żliwości rzeczypospolitej. Obeenić ała, sda- 
niem tych klubów, stosowna pom. Dzienniki kon- 
serwatywne obawiając się, żeby się w istocie nie 
skończyło na wydaleniu, zmieniły od kilku dni 
taktykę. Te same pisma, które dowodziły, że by- 
tność wielu dyplomatów na salonach hr. Paryża 
miała doniosłe znaczenie i była oznaką czci; Ja- 
ką go otacza Europa, starają się teraz przeko- 
nać czytelników, że całe to z Feast w 
miało politycznej cechy, i że oburzenie republika- 
nów jest nieuzasadnionem. 

Jeden z ministrów miał się odezwać w po- 
ufnej rozmowie: „Jeżeli ich nie wydalimy, wy- 
dalą nas z Izby.* I rzeczywiście cała agitacja w 
sprawie wydalenia przybiera tak drażliwe formy, 
że może się zaostrzyć w kwestję gabinetową, co- 
by mianowicie wtedy najsnadniej mogło nastą- 
pić, gdyby się senat oświadczył przeciw wszel- 
kim krokom co do wydalenia książąt. 


znajdzie swe pokojowe załatwienie. 


Korespondencje „Gazety Narodowej". 


Wiedeń d. 27. maja. 


(W) Tryumfalnemi są przemowy dygnitarzy 
rosyjskich w mieście Moskwie, jako odzew na 
carskie słowa, wyrzeczone w Sebastopolu o „go- 
dności Rosji“, o „tradycjach mikołajewskich* co 
do podniesienia floty czarnomorskiej. Gołowa Mo- 
skwy mówi już wskutek tego o zatknięciu krzy- 


metropolita moskiewski o „ożywieniu słowem 
mentowych* czy też — wedle późniejszej po- 


prawki — „najserdeczniejszych życzeń ludu mo- 
skiewskiego*. Któż może zaprzeczyć, że przez t 


Starcia na granicy greckiej nie 
były, jak się dziś pokazuje, całkiem bezkrwawe, 
donoszą bowiem, że Grecy stracili 200 żołnierzy 
w rannych i zabitych, a między tem dwunastu 
oficerów. Zaaresztowane statki greckie są trzy 
mane pod strażą na wodach wyspy Milo, gdzie 
ma je sądzić internacjonalny trybunał morski. 
Usposobienie Grecji przechodzi zresztą w drugą 
ostateczność — zapałów pokojowych. Dzisiaj za- 
czynają już mówić o postawieniu Delyanisa w 
stan oskarzenia. 

Do Wiener Allg. Ztg. donoszą z Londynu, 
że Grecja poczyniła u mocarstw kroki celem 
przyspieszenia zniesienia blokady. Ajencja Ha- 
vasa donosi zaś, że Grecja, nie żądając inter- 
wencji mocarstw, porozumiała się bezpośrednio 
z Turcją .w sprawie demobilizacji pierwej, zanim 
zniosą blokadę. 


kich. Obok rozpraw parlamentarnych, rozwinę- 
ła się cała akcja zakulisowa, ażeby zjednać wię- | powierzchnię polityczną dumniej i śmielej, 
kszość już nie dla szczegółów, ale dla zasady |żeli flota czarnomorska przy swem urzędowe 
reform irlandzkich. W opozycji górują, jak wia- 
domo, dwa kierunki: frakcja Hąrtingtona odrzu- 
ca zasadniczo wszelką odrębność administracyj- 
ną Irlandji, 
przyjmuje ją w zasadzie, lecz różni się z Glad- 
stonem co do pojęcia jej rozciągłości i szczegó- 
lów przeprowadzenia. Otóż sędziwy kierownik|wy w wysokich 


nego morza. 


Według dziennika włoskiego Perseveranza, 
wybuchły w Faenzy rozruchy socjalisty- 
czne, które grożą opanowaniem całej prowincji. 
Rozmaite wykroczenia, bójki uliczne z krwawym 
wynikiem i gromadne aresztowania są na po- 
rządku dziennym. Ruch ten miał rozprzestrzenić 
się także na prowineję Forli, a wzburzenie umy- 
słów w ludności wzmaga się coraz bardziej. Na- 
az” bardziej uspakajające są wiadomości z 

W tej samej sprawi j i i 
ogł pad aninag ie girzymuje. wiedańęki 
gram z Turynu: „Ruch socjalistyczny wzmaga 
się ciągle i przybiera groźne rozmiary pomimo 
wydalenia przeszło 3000 robotników. W Mantui 
robią się wielkie przygotowania ze strony rady- 
kalistów w celu demonstracyjnego przyjęcia de- 
putowanego socjalistycznego, którego przybycie 
zapowiedziane jest na niedzielę. Szykuje się ko- 
rowód z pochodniami, któremu policja nie chce 
przeszkadzać, jeśli tylko nie przyjdzie do zabu- 
rzenia porządku publicznego. Rząd nie myśli o 
zaaresztowaniu nowo wybranego deputowanego, 
Moneli, który, jak wiadomo, jest skazany na 
karę trzyletniego ciężkiego więzienia. Z tem 

i jest skonsygnowane i w cią- 


wszystkiem, wojsko 


głem pogotowiu do wkroczenia. 


kim i odrębności podatkowej. dłuwala 
sesji jesiennej, a nawet do roku przyszłego. 


2 
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zewnętrznych we czwartek, zebrało się 250 po- 


słów, tj. więcej niż trzy czwarte części całej li-|przez ten szere 


nie przybył. Słusznie wiec uważaj ié znowu 
szanse opozycjonistów m zachce tę bar- 
dziej, że i arcybiskup z Dublina, Walsh, wpływa | gu 
na Farnelistów, ażeby zasadniczo przeciw 
łowi posłów irlandzkich w parlamencie westmin- 
sterskim nie występowali. Wszystko to podnieca 
i iri koła do coraz gorętszej ruchli- 
wości. 


udzia- | szGi 


zaś ztąd pochodzi zapewnianie, że nie się w po- 
licyce nie zmieniło, że prądy ludowe w Rosji s 


Pomiędzy Kanadą a Stanami Zjednoczonemi pokoju urzędowego świata Rosji. 


północnej Ameryki toczy się spór o prawo W tym ostatnim punkcie prawdopodobnie 
rybołowstwa na wodach kanadyjskich. Władze | nie myli się dyplomacja austrjacka. Urzędowy 
kanadyjskie zaaresztowały dwa amerykańskie|świat rosyjski, z carem na czele jak zawsze, 
statki i jedną barkę rybacką, zarzucając im, że| może chcieć pokoju — i dla tego właśnie, ma- 
przekroczyły przepisy traktatu z r. 1818, którymijąc na celu ujętne korzyści polityczne, manife- 


des refusés. Lantier tedy próbuje jmniej tu| nie 
Rośnie y probuje przynajmniej > złoży wozy pocałunek na ustach żony, udał się 
Późno wieczorem wrócił Klaudjusz do domu, do przy egłej pracowm) l — — , 
à gdy niespodzianie zastał tam Krysa Czegoż Powiesił się przed nowym, niedokończonym 
cie przedstawia nam |chciała? Ach, w „Salonie odrzuconych“ słyszała, |Swym obrazem. WZT 
głośny patolog cesarstwa drugiego? Same niemal jak cały Paryż śmiał się, szydził z obrazu, na Na cmentarzu chowają ciebo i smętnie Klau- 
dzieci grzechu, który krew im zakaził drogą którym uwiecznioną była cielesna jej postać, żał|djusza wśród świstu lokomotyw i szumu mane- 
atawizmu, albo duszę im zatruł tchnieniem epoki oga.nął jej duszę, współczucie owładnęło jej|wrów Sandoz i malarz Bongrand, którego obra- 
znikczemniałej. A z tą rzeszą typów ujemnych, |Serce, ! | do nieszczęśliwego mistrza, aby|zy zdobią galerję Luksemburską. A gdy pogrze- 
figur złamanych, z tą zgraja głupców, spekulan- |7 Ii je i stać się jego kochanką. Później | bali towarzysza, któremu życie zażarła „artysty- 
tów, oszustów, pijaków, hipokrytek, żon wiaro- została jego żoną. czna namiętność do żywego mięsa“, rzecze San- 
w ; doz do Bongrada: „Chodźmy pracować!“ — i 
koniec powieści. 


łomnych, ulicznie, łączy się także przez genezę 
Wiec to jest „L” Oeuvre", to jest historja 


ułomności bohater ostatniej powieści, 
dzieła ludzkiego, to jest los pracy ludzkiej? 


Lantier. 
Któż to jest? Więc ten Klaudjusz Lantier, ten poeta bez na- 


Jest to niedołęga. Zrywa on się wprawdzie 
do lotu, ale niema skrzydeł, nawet Ikarowych 
nie ma, bo w zapamiętałym swym rozpędzie ani 


razu nie ujrzał słońca. Malarz, rozumie się Im- 


jomi i brazu i w tej go- 
nista, szuka on ideału do o t y 
je której siły nie podołają, która się zro 
dziła z zarozumienia a spłodziła rozezarowanie, 


marnieje i ginie. 


byłby prawie także Zolą, gdyby smutne hory- 
zonty swego Świata ubierał w jaskrawe, szmer- 
melowe błyski Prospera Merimóe lub Aurory 
Dudevant. 


Jakie-ż bowiem posta 


stroić na smutny ton pesymizmu, według któ- 


litość a nie zapala w nas sympatji dla siebie, 
dla ideału swego! Czy tylko takie karykatury wy 
daje nieśmiertelny genjusz ludzkości, ten, który 


Fornarynąa tego na własnej niemocy, na własnej 


Krystyna jedną 
mianowicie, gdy się rzuca w ramiona Klaudju- 
sza, przez całe miasto wyszydzonego. W tej sce- 
nie tyle jest czarującej kobiecości, że czujemy żał 
do autora za to, że ją w dalszym toku powieści 
odarł z gwiaździstej tej korony, Bo czem-że jest 
potem Krystyna? Jest tylko samicą! Ona potem 
w pewnej chwili, gdy się rozgrywa zasadnicza, 
wzniosła rywalizacja dwóch ideałów, przypomina 
i wypomina mężowi, że już 8 miesięcy i 7 
dni (1) był dla niej zimny! 


prze 
znania. Klaudjusz zobaczył rano, 


Irmie będzie pozować, pozuje i pozostaje nadal 
przyjaci s BWA 
Obraz już gotów. Po długich rozprawach z | żeńskim 
druhem od serca, Piotrem Sandozem, z którego |niem przywiązan 
pi KAR Ai bije oblicze samego Zoli, | telnęgo Kac ideału". 
antier dzieło swe wymarzone i wypieszczone, a |ło się już obłędem, s 
nędzne i chorobliwe, posyła do M Ale jury chozę. Rozdrażniony podstuchaną rozmową takich 
nie przyjmuje tej fuszerki. Wszakże w onym|jak on sa 
właśnie roku otwarto w Paryżu pierwszy Salon | winę swoi 


giego i we Francji republikańskiej, niezawodnie, 
że w całem społeczeństwie tegoczesnem typowe 
znaczenie mają takie karły twórczości jak Klau- 
djusz i takie karlice uczucia „jak Krystyna. Cy- 
wilizacja wydała choroby, które jak zaraza trują 
całe pokolenia. Ta nerwowa, rozzmysłowiona, 
w wrzawie za powodzeniem, w grzechu za roz- 
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przebywanie obcych okrętów w celach rybołow-|stuje się groźnie, wojennie, ch 
stwa na wodach kanadyjskich jest uregulowane. |łatwiej osiągnąć ; cacąć przez to tem 


czonych rozpoczął więc w tej sprawie akcję dy- 
lomatyczną wprost,z ministerstwem Spraw ze- 
jć|wnętrznych w Londynie, i zdaje się, że spór 


ża nad brzegami Bosforu przez świętą Rosję, a 


carskiem Czarnego morza”, 0 spełnianiu „testa- 


uroczyste manifestacje, których nigdzie nie mo- 
p żnaby nazwać przypadkowemi ani osobistemi, do- 

Pomimo silnej opozycji, nie daje Gladstone | wolnemi, a które w Rosji zlewają się zawsze 
za wygrane w sprawie reform irlandz-|ściśle w jedną spójnię z potężną wolą władzy, 
polityka rosyjska wpłynęła na międzynarodową 


ani- A 
m |czoną ocenę berlińskiego organu a wojskowo 


wznowieniu na powierzchnię burzliwych fal Czar- 


! t Spłynęła na wierzch; a z jakim dla świata 
frakcja Chamberlaina natomiast |czy dla niej niebezpieczeństwem, przyszłość nie- 
daleka okaże. Tymczasem wszakże zjawisko to 
zagłuszyło tutaj na chwilę wszystkie inne spra- 
A A: : c lerow: sferach politycznych, jak i w Iskle 
gabinetu angielskiego wciska się obecnie agita- | świecie publicystycznym. Wobec niego zbladł i |oddziałają obecnie wielkopolityczne manifestacje 
cję zakulisową między obie te frakcje i spodzie- |żywy interes eo do odnowienia ugody austro- 
wa się uzyskać tym sposobem większość. Aby |węgierskiej, i nowy popęd rzeczypospolitej fran- ) b 
tem pewniej cel ten osiągnąć, oświadcza, że mu cuzkiej do rugowania swych książąt dynastyj- | naftowa zabsorbowała wszystko i wszystkich. 
idzie obecnie tylko o zasadnicze zatwierdzenie |nych, który jest monarchicznych zasad negacją, |Czuć zaiste, że idzie o żywotną sprawę bogactwa 
bilu w drugiem czytaniu. Szczegóły, a szezegól-|i sprawa jenerała Jańskiego, psująca zawsze je- 
niej paragrafy. traktujące o parlamencie irlandz- |szcze krew w pewnych wojskowych sferach dwo- |stał się 
i dol ri:, i sprawa celna z naszemi cłami naftowemi. | profesji. 


znane oddawna, jak również znaną jest miłość 


nieraz dziełem jednego człowieka olóniewa całe epo- 
ki i zbawia ca® generacje? I jaka-ż to kobieta jest 


nieudolności zmarniałego pseudo - artysty? Ta 
tylko ma piękną chwilę, wtedy|czej, ma złodziejach, kurtyzanach, niedołęgach i 


i y rancji cesarstwa A aratat ; 
Niezawodnie, że we Fra gm jają się, wielka newroza nas ogarnia, sztuka 


r" 
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We LWOWIE biuro administracji „Gazety Nar.* 
ulica Kopernika liczba 5. — Ogłoszenia 
w Paryżu przyjmuje wyłącznie dla „Gazety Nar.“ 
ejencja pana Adama, Rue Clément 4, Paris; w Wie- 
iu Otto Maass, (Haasenstein % Vogler) nr. 10. 
Walńschgasse, A. Oppelik, Stadt, Stubenbastai 2. 
n 88, I. Riemergasse 13. Rudolf Mosse, Beiler- 
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eile 22; G. L. Danbe & Comp. 
i jehmi t 

Frandlor Benstorska ża; w Krakowie W. Kukliński 
S SZENIA przyjmują si d 
miejsea objętości nit zwą zal druki sie. 


eklam A a, ubryce „Nadesłane* 


Maurycy Stern, Wo 
w Frankfareie n M.; 


8 bez wojny te korzyści, n. 
podług niego przyszła teraz pora. ET" R 
jak się nazywają te uchwytne cele: czy swobodny 
przepływ przez Cieśniny, czy wydalenie Ale- 
ksandra R ef z Bułgarji i wprowadzenie 
tam napowrót rządów rosyjskich, czy przewaga 
nad Rumunią — dla interesów Austrji nie to a 
nie nie zmienia szkodliwości zaostrzonego kie- 
runku polityki rosyjskiej. Zachodzi zaś obawa, 
aby przez zamknięcie oczu na taką rzeczywi- 
stość, interesa Austrji nie ucierpiały a polityka 
i dyplomacja jej nie znalazły się niespodzianie 
w bardzo przykrym kłopocie; ba, idzie o to na- 
wet, aby nie chcąc: dorozumieć się znaczenia ma- 
nifestacyj rosyjskich, a zwłaszcza też, przypisu- 
jąc im znaczenie czczego pokrywania tak zwa- 
nych porażek rosyjskiej polityki w czasach osta- 
tnich, nie przyprowadzić Rosji do tego, aby to, 
eo miało być w jej rozumieniu pogróżką i de- 
monstracją, stać się miało rzeczywistością — to 
jest wystąpieriem wojennem. Od zbytku rozmi- 
łowania się w dobrem porozumieniu z Rosją, 
przez zamykanie oczu na fakta, przez wmawia- 
nie w Rosję zamiarów, które się wymy- 
śliło — łatwiej doprowadzić do wojennego kry- 
zys, i to w najgorszych dla Austrji warunkach, 
aniżeli przez zajęcie męzkiego, choćby najbar- 
dziej odpornego stanowiska. 


„ Berlińska Kreuz-Z:g. nader świadoma uspo- 
sobień dworu rosyjskiego powiada, że jeśli ro- 
syjskie demonstracje polityczne z dni ostatnich 
niekoniecznie znaczyć mają zwrot wojenny w 
tej chwili, to natomiast perspektywy wojny na 
wczesną wiosnę 1887 r. nie czynią nieprawdo- 


e| podobną. Zdanie to znajdzie wielu zwolenników, 


a mniemamy, że austrjackie sfery: wojskowe ob- 
liczają się nie od dziś z taką ewentualnością. 
Jeżeliby wszakże kierunek zamykania oczu, za- 
tykania uszu i powtarzania wciąż swojego, miał 
się utrzymać w polityce Aastrji, wtedy na nicby 
się nie przydało teoterycznie wierzyć w przyto- 


gotować się na wszelkie ewentualności. Obrót 
wojenny zostałby przyspieszony mylną polityka, 
a wojna kiedykolwiek wybuchnąć by miała — 
musiałaby zostać podjętą w opłakanych warun- 
kach politycznych, jak to zwykle bywa po omy- 
lonych rachubach czy nadziejach. 


Na sfery polskie jednak we Wiednia mało 


na świecie i aspekta austrjackiej polityki zagra- 
nicznej w bezpośredniej przyszłości. Sprawa 


krajowego, a każdy z deputowanych naszych 

rzez pół przynajmniej nafciarzem z 
Koło polskie, jako takie, odbyło już na- 
trzy czy tztęry posiedzenia specjalne złej 


zgromadzenie prywatne posłów, odbyte wskutek |czną tutaj jest staranie się o przedstawienie so-|sprawie, a wątpię, 80y BIĘ | 

zaproszenia Gladstona w ministerstwie spraw |bie i światu niebezpieczeństwa jak najmniejszem.|Pod wrażeniem przedstawienia naszych produ- 
Ztąd pochodzą komentarze, że car rosyjski chcial |centów naftowych, że kopalnie galicyjskie upaść 
manifestacyj od tronu i ludu| muszą, jeśliby sprowadzany masami falsyfikat 


beralnej większości Izby gmin. Zjawili się nawet | przedstawić siebie samego jako jedyną w Rosji|kaukazki bez cła odpowiedniego do Austro-Wę- 
zwolennicy Chamberlaina, choć sam ich wódz rękojmię pokojn europejskiego, ztąd dowodzenie |gier miał jeszcze więcej cisnąć na dół ceny su- 
w jakiej to Anglia znajdzie się obawie o Kon-|rowej nafty, wysilają się wszyscy na pomysły, 
stantynopol a książę Aleksander o swe młode|jak złomu zaradzić, projektowane w nowej ta- 
bernatorstwo południowej Bułgarji; ztąd nare-|ryfie zaś podniesienie cła na taki półdestylat na 


ie naciągane wywody o zmienionem znacze- 


l zł, 42 ct. nie znajduje ani jednego 


niu Konstantynopola, który dziś zachował jakoby |jobrońey w sferach delegacji galicyjskiej, 
tylko strategiczne znaczenie. Przedewszystkiem 


Wzmiankowałem już, że pomiędzy polskimi 
członkami komisji celnej zrodziła się myśl, aby 
w ogóła nie dężyć do podniesienia cła na isto- 
tnie surowy produkt, aby żądać utrzymania da- 
wnego niższego cła, Iscz natomiast na falsyfikat, 
jako na produkt całkiem nowy, nieznany w r. 
1881., gdy układano ostatnią taryfę cłową, do- 
magać się ustanowienia cła nowego w wysokości 
3 złr. 50 et. Z nader poważnej natomiast strony 
w samem Kole polskiem powstała znowu myśl, 


p EO 1 TPĘSSY WE" W ETEN O RE A 


go, Klaudjusz wrócił późno w nocy do domu,|koszą goniąca rasa dzisiejsza prędko się łamie, 


niszczy i pada. Ale że Zola tylko w takich po- 
staciach ujemnych, tylko w takich twarzach wy- 
krzywionych, tylko w takich kurczach chorobli- 
wych szuka „dokumentów człowieczeństwa”, to 
Jest pesymizmem, w którym tkwi jadowite ostrze 
pamfletu społecznego. Czy w całym tym cykla 
powieści, z których się składa dotychczasowa 
historja Rougon - Macquartów, panuje choć w 
skromnej „mierze harmonja światła i cienia, która 
zarówno jest najszczytniejszą zasadą sztuki jak i 
najpiękniejszym wykwitem sprawiedliwości ? Czar- 
nej barwy malarzem jest Zolaa etyka jego smutna 
wyszła z kryminału, szynku i s domu rozpusty. Nie 
można winić za pesymizm Szelleya, bo był po- 
etą czułym jak mimoza i kochał ludzkość; mo- 


tchnienia, ten artysta bez talentu, ma nas ua-|7N% go wybaczyć nawet Szopenhauerowi, bo był 


doktrynerem snującym ze siebie i nie znał ży- 


rego wszystko jest nikłe, chore, grzeszne? A |© — ale Emil Zola, genjalny znawca natury 
wszak cały ten Klaudjusz budzi co najwięcej ludzkiej, przechodzący z protokołem badacza 


obok najdrobniejszych objawów człowieczeństwa 
i świata, za to zamiłowanie do kobiet jak Nana 
i do genjuszów jak Klaudjusz Lantier, za to 
wypaczanie wszystkiego, co jest enotliwe i co 
jest zdrowe, zaczyna już qdpowiadać całą sławą 
swej „szkoły“. my 

I jakiż jest wynik, jaka nadzieja tej szyder- 


idjotach zbudowanej filozofii ? 


Gdy pogrzebano trumnę ze zwłokami Klau- 
djusza, powiada Bongrand do Sandoza: 


— Życie ma swoje poronienia... Wiesz, ja 
słucham ciebie, ale sam należę do zrozpaczo- 
nych. Ginę ze smutku i czuję, że wszystko gi- 
aie. Tak! Złem jest powietrze, którem oddecha- 
my, i złym ten koniec stulecia, ruinami zawalo- 
ny, z których trupi bije zapach. Czyż można być 
zdrowym w takiej atmosferze? Zmysły rozstra- 


błąka się: to zgiełk potrącających się wyobra- 
żeń i łokci, anarchja, szał rozwścieczonych lu 
Age Ji kj kłócono się tyle i nie wiedziano 
wiedzy, © jak teraz, odkąd zażądano wszech- 


A smutny Sandoz odpowiada: 


2 


aby nie czynić różniey pomiędzy wszelkiemi pro- 
duktami naftowemi, potrzebującemi destylacji, a 
ustanowić jednolite eło 2 złr. od cetn, metr. — 
chociażby bowiem wówczas destylarnie zawsze 
jeszcze zyskiwały na falsyfikatach kaukazkich, to 
niezaprzeczenie produkt galicyjski doznałby tak- 
że znacznej ochrony. 

Od wczoraj nareszcie pojawił się nowy pro- 
jekt p. Suessa, który przedstawił w komisji cel- 
nej, w skutkach swych prawie też same zape- 
wniający korzyści co pierwszy projekt polskich 
członków komisji. Projekt p. Suessa przedstawia 
bardzo wielkie ułatwienia praktyczne : ustanawia 
on jednolite cło na wszelki produkt naftowy, za- 
wierajacy w sobie oleje świetlane, w wysokości 
9 złr., podezas gdy od czystego rafinatu wynosi 
10 złr. Następnie dopiero destylarniom skarb 
państwa zwracałby cło za sumę odpadków, i 
zwracałby podatek konsumcyjny za czysty fabry- 
kat do użycia wychodzący z destylarni. W ten 
sposób im więcej by produkt, wchodzący do fa- 
bryki, zawierał olejów świetlanych, tem mniej- 
szą, i to w tej właśnie racjonalnej propozycji, 
byłaby restytucja — i podczas gdy przy naj- 
grubszych pobrane ostatecznie cło (po restytu- 
cji) wynosiłoby zaledwie 1 złr., przy osławionych 
falsyfikatach dochodziłoby do 3'/, złr. w złocie, 
Projekt p. Suessa zdobywa sobie zwolenników 
co minuta, powiedzieć można. 


Gabinet stoi dotąd niewzruszenie na stano- 
wisku przedłożenia rządowego, nie chcąc dopu- 
ścić w niem żadnej zmiany. Ma też związane pod 
tym względem ręce umową z rządem węg'erskim 
i złożonemi w obu już parlamentach jednobrzmią- 
cemi przedłożeniami. Czy wszakże minister fi- 
nansów oświadczył deputacji Koła polskiego — 
jak to utrzymują tutejsze dzienniki — iż zarę- 
czył cesarzowi, że taryfa w ogólności i jej po- 
zycje naftowe przejdą przez parlament niezmie- 
nione, czyli że zapowiedział swą kwestję gabi- 
notową, tego dowiedzieć się nie mogłem, a zdro- 
wy rozsądek każe mi o tem powątpiewać. W ka- 
żdym razie pozycja ministra finansów jest bar- 
dzo trudną, a sytuacja wskutek umowy i po- 
dwójnych przedłożeń bardzo zawikłaną. 

Dziś wieczorem ma się Koło polskie nara- 
dzić ostatecznie w sprawie naftowej. Watpię 
wszakże, aby istotnie zapadły dziś już ostateczne 
decyzje jego. 

Izba deputowanych przeszła jednomyśl- 
nie na dzisiejszem posiedzeniu do rozprawy 
szczegółowej nad projektem zabezpieczenia robo- 
tników. Wypadek ten godzien zanotowania ku 
wiecznej rzeczy pamięci — jednomyślnie bowiem 
uznała reprezentacja austrjacka za niezbędne 
wkroczyć na drogę prawodawstwa tak zwanego 
socjalnego, mającego za cel uregulowanie losu 
robotników. 

Na jutrzejszym porządku dziennym Izby po- 
stawiono ponownie wybór do komisji kontroli 
długu państwa na miejsce członka, który ustą- 
pił. Sprawa zaś sama mimo oświadczeń ministe- 
rjalnych zaostrzyła się mocno wskntek postano- 
wienia komisji budżetowej, aby co do usunięcia 
p. Langhammera zażądać osobistych wyjaśnień 
od prezesa komisji kontroli i od ministra fi- 
nansów. 

Wskutek oporu klubu czeskiego, w Kole pol- 
skiem odstąpiono od myśli stawiania poprawki 
w rozprawie szczegółowej nad ubezpieczeniem 
robotników, aby: podział na okręgi ubezpieczenia 
zależnym był od sejmów. Dziwny to spór w e- 
poce autonomieznej. Polsey deputowani 
witosić więc będą jedynie, aby podział następo- 
wał po porozumieniu z Wydziałem krajowym. 

Wczorajsza aukcja w Kinstlerhausie na ko- 
rzyść Stryja i Liska nie wypadła tak świetnie 
co do rezultatów pieniężnych, jak oczekiwano. 
Tem niemniej podnoszącem i miłem być musi 
żywe zainteresowanie się tą sprawą wszystkich 
sfer tutejszego wyższego i bardziej wykształco- 
nego świata, zainteresowanie się sympatyczne 
dla naszego kraju. Dalsze dnie aukeji, wątpli- 
wem jest bowiem, aby się jutro skończyła, mają 
wydać wedle dziennikarskich zapowiedzi rezul- 
tat znaczniejszy od początkowego. 


Publiczne składy a Bank krajowy. 
VIII. 


Niewiele mamy już do dodania. Cały wy- 
wód dyrekcji Banku krajowego, o ile stara się 
teoretycznie i zasadniczemi argumentami zrzucić 
polecone mu przez sejm krajowy zadanie zało- 
żenia składów pnblicznych, z punktu widzenia 
teorji, historji, faktycznego stanu tej sprawy w 
Europie i w Austrji, z punktu widzenia pozyty- 
wnego prawa nareszcie nie wytrzymuje krytyki. 

a wstępie wykazaliśmy sami, że uważamy 
za dowód wyższego rozwoju stosunków ekonomi- 
cznych, jeżeli potrzeba handlu wytworzy sobie 
samodzielne zakłady składowe, a IM kre- 
dytowe konknrują w ich obsłndze. Ze do tego z 
czasem przyjdzie i w Austrji, jesteśmy pewni. 


Że z powodu, że tego niema, dzieją się w Au-|o pewne inwestycje ze strony zarządu kolei (do- 


strji nadużycia, że banki mające własne składy, 
mają monopol kredytu towarowego, a mając ró- 
wnocześnie w ręku kredyt eskontowy i osobisty, 
mają w rękn deponentów składowych 
i umieją tę pozycję nieraz ze szkodą produkcji 
wyzyskać, to pewna. Świadczą o tem cytowane 
u Wertheimera głosy kilku czeskich Izb handlo- 
wych. Ale też złe głównie objawiło się w Cze- 
chach i to na polu eukrownietwa. Tutaj 
każda prawie fabryka ma swój bank, który jest 
jej wierzycielem hipotecznym, wekslowym jej 
komisjonerem, jej składem i pożycza na zastaw 
cukru, opłaca za nią podatek, zaliczkuje premię 
eksportową, którą fabrykant pobierze kiedyś przy 
wywozie cukru zagranicę. Ztąd też głównie uty- 
skiwanie na połączenie banku i składn. Także 
fabrykanci spirytusu w Czechach skarzą się w 
tym kierunku, a jesienne zebranie czeskiego 
związku gorzelników oświadczyło, że „nie jest 
do życzenia ażeby składy same zaliczkowały.* 

Jest to więc Zukunftsmusik. Dla nas niepo- 
trzeba idealnych stosunków Anglii, niechby tyl- 
ko były takie jakie są w Niemczech, w Austrji, 
w Czechach, na Węgrzech. 

Dodać trzeba jeszcze, że jak dowodzi eyto- 
wany przez nas fakt, że od gminy Wiednia do- 
maga się kupiectwo, żeby zaprowadzono w gmin- 
nym składzie zaliczkowanie, połączenie obydwu 
funkcyj w rękach uczciwych, niewyzyskujących, 
byłoby raczej dobrodziejstwem. 

Otóż Bank krajowy nie jest instytucją 
obliczoną na zysk i wyzysk, i gdyby połączył 
obiedwie czynności, gdyby założył składy publi- 
czne, mógłby równocześnie dawać kredyt towa- 
rowy. 

Inaczej wygląda cała ta kwe- 
stja zpunktu widzenia oportuni- 
zm u. Według naszego przekonania, nie zostały 
dotąd wyczerpane inne możliwości powołania do 
życia składów publicznych. 

Ostatnia wybory do Rady gminnej miasta 
Lwowa przesunęły nieco init ciężkości w Ra- 
dzie, i nie jest wykluczoną nadzieja, że gdyby 
w rękę wzięło sprawę kilku ludzi wyższych po 
nad załatwianie bieżących miejskich spraw, to 
w imię interesu miasta dało by się nakłonić 
gminę albo do podjęcia na własną rękę (choćby 
za subwencją kraju) składów publicznych, albo 
do udziału w przedsiębiorstwie konsorcjalnem. 
Wystarcza rzucić okiem na to, co się stało za- 

omocą składów zbożowych w południowych 

iemczech, w Szwajcarji. Sprowadziły one ruch 
i handel, stały się dobrodziejstwem. Gmina mią- 
sta Wiednia robi wyborne interesa ze swemi 
składami. W Bregenz, w Lindau, Feldkirch są 
gminne składy. W Monachium prócz najważniej- 
szych składów bawarskiego banku handlowego 
są ogromne drewniane „Städtische Schrannen*, 
a szereg miast niemieckich ma takie „Stadtische 
Schrannen*. 

Również z kolejami dotąd sprawa nie 
została rozstrzygnięta. Kolej Karola Ludwika, ko- 
lej Czerniowiecka, zwłaszcza zaś pierwsza, we 
własnym interesie musi pomyśleć o podniesie- 
niu ruchu przez zaprowadzenie tych wszystkich 
środków, ożywiającyeh produkcję i handel, bez 
których nie ożywi się i nie podniesie. Polityka 
cłowa, ochronna, oraz inne konkurencyjne linie 
nie powrócą już kolei Karola Ludwika tych cza- 
sów, kiedy mogła nie dbać o kraj. — Otóż u- 
dział kolei w konsorejalnem  przedsiębiorstwie 
zdaje nam się pewnym w dzisiejszej chwili. 

Przechodzimy do wniosków. > 

Sprawa składów publicznych, przekązaga 
przez sejm Wydziałowi kraj. i Bankowi krajo- 
wemu, powinna w tym roku dojrzeć. Potrzeba ją 
tylko ująć silną ręką, nie dać jej zabagnić się, 
nie obawiać się trudności, nie zastawiać się wrze- 
komo teoretycznemi argumentami, które są z te- 
orją niezgodne. 

Radę dyrekcji Banku krajowego, 
ażeby kraj zakładał składy zbożo- 
we, uważamy za zupełnie dziś nie- 
odpowiednią, a dopuszezalną jedy- 
nie wrazie, gdyby wszystkie inne 
kombinacje powołania do życia 
składów publicznych nie doprowa- 
dziły do rezultatu. 

Tymczasem właściwie żadnych serjo usiło- 
wań winnym kierunku dotąd nie było. Otóż we- 
dług naszego mniemania, należało by starać się 
najprzód wyczerpać wszystkie inne kombinacje. 


I. Zawiązać konsorcjum składów 
publicznych, złożone z gminy miasta Lwo- 
wa, zarządów kolei Karola Ludwika i Czernio- 
wieckiej, Banku krajowego i innych instytucyj 
kredytowych, ze subwencją kraju, lub bez sub- 
wencji nawet. 

II. W razie rozbicia się wszelkiej podobnej 
kombinacji konsorcjalnego przedsiębiorstwa, sta- 
rać się nakłonić gminę miasta Lwowa, 
do założenia składów gminnych, chociażby przy 
pomocy subwencji kraju, a wystarać się dla niej 
przynajmniej o subwencję kolejową, względnie 


— Tak być musiało. Ten nadmiar czynno- 
ści wysilonej i wiedzy rozzuchwalonej musiał nas 
ponownie rzucić w zwątpienie. To bankructwo 
stulecia! Pesymizm szarpie nam wnętrzności, 
mistycyzm wypełnia nam mgłą mózgi. Ja sam 
nie śmiem nie twierdzić; sam chodzę z piersią 
rozdartą. Ale zdaje mi się przecież, że nie je- 
steśmy końcem, że jesteśmy tylko przejściem, 
początkiem nowej jakiejś ery. Chyba ze szaleń- 
stwo chwyci nas za kark i wywróci w przepaść 
ciemną, i że pójdziemy precz wszyscy, uduszeni 
przez ideał, jak ten oto stary przyjaciel, który 
tu spoczął między czterema deskami swemi...* 

Ideał udusił Klaudjusza dlatego, że ten Klau- 
djusz nie był powołany, Że nie miał z rodu na- 
maszczenia. Niechaj dziś burza socjalistyczna 
urośnie z owego bankructwa stulecia, o którem 
mówi Zola, jutro zaraz wyłoni się znowu ary- 
stokracja mózgów. To jest także darwinizm. 
I zawsze „l'oeuvre* genjuszu inaczej wyglądać 
będzie aniżeli „l'oeuvre“ partacza. Tamten otrzy- 
ma wawrzyn na jakimó Kapitolu a ten się ob- 
wiesi, jeżeli zawczasu nie wytrzeźwieje z uroje- 
nia. Ale, aby podobne typy i pokrewne im zkąd- 
inąd postacie Zolowskie znikły z tego ruinami 
zawalonego stulecia, aby nas nie zjadło płonne 
pożądanie wszechwiedzy, aby nas szaleństwo za 
kark nie chwyciło, na to potrzeba reakcji, wiel- 
kiej zdrowej reformy wychowania publicznego, 
nowego jakiegoś idealizmu, nowego powietrza, a 
przedewszystkiem bodaj czy nie wskrzeszenia 
onych świętości, które z ołtarzy życia wśród 
zwątpienia i wzgardy pozrzucała filozofia zrozpa- 
czonych. Stb. 


DO ŻYCIA... 


Nowela ze szwedzkiego. 


(Ciąg dalszy). 
IV. 


Światło latarki padło na białą tablicę umie- 
szczoną u spodu katafalku, na którym stała tru- 


mna. Wspaniała kapa przybrgna była symboli- 
czną girlandą mirtu, srebrne” frendzle spadały 
po bokach. 


W trumnie spoczywała młoda dziewica — 
narzeczona. 

Lekki dreszcz przeszedł grabarza, którego 
wyobraźnia i tak już była podnieconą. Przez lat 
pięć, zdala od rodzicielskiego domu, odwykł od 
tych scen pogrzebowych, których przedtem co- 
dziennym był świadkiem. 

Błąkać się wśród nocy po cmentarzu zdało 
mu się w tej chwili zabawką, bo tam czuł się 
przynajmniej grubą powłoką ziemi oddzielonym 
od zmarłych, ale tu, w tej ciemnej kaplicy, wo- 
bee otwartej trumny — to całkiem co Innego, 
tembardziej, -gdy ujrzał w trumnie kwiat, ścięty 
przedwcześnie nieubłaganą ręką śmierci... 

mierć starca nie zadziwia nikogo. To zwy- 
kły w naturze porządek rzeczy; dług spłacony. 
Prawda, że sam kapitał jest zużyty i zmniej- 
szony, że moneta zwrócona nie warta tej, którą 
otrzymaliśmy; alo jeżeli uczynki były dobre, 
Bóg, który je zapisuje w wielkiej księdze ży- 


jazdy, tory kolejowe, teren itp.). Gdyby się i ta 
kombinacja rozbiłu, natenczas powinien 

III. Bank krajowy założyć składy publi- 
czne, Mógłby sam zorganizować kredyt towa- 
rowy, wydawać i eskontować warranty, któreby 
zresztą znalazły chętnych nabywców i byłyby 
chętnie zaliezkowane w innych instytucjach. 
Jest zresztą nadzieja, że Bank austro-węgierski 
wprowadzi eskont warrantów. -- U nas przede- 
wszystkiem chodzi o składy, na towarowy 
kredyt wtedy znajdzie się forma odpowiednia 
do stanu rozwoju stosunków ekonomicznych, 
O ile zaś warranty przyczyniają się do szkodli- 
wej spekulacji, gry na dyferencję i t. p., czego 
dowodzi cała literatura ekonomiczna, takie po- 
wagi jak Lexis, Struck i inni, to nam nie może 
zależeć na jej rozwinięciu się u nas. Żaden ar- 
gument dyrekcji Banku nie ostoi się przed po- 
ważną krytyką, gdy dyrekcja zasadniczo od sie- 
bie to zadanie odrzuca i stara się je zwalić na 
kraj. I my chcemy w pierwszym rzędzie przed- 
siębiorstwa prywatnego, konsorcjalnego, w dru- 
gim gminę pchnąć na tę drogę, ale w danym 
razie będzie to rzecz Banku krajowego. 

Dlatego tylko w ostatnim odwodzie 
uważalibyśmy składy krajowe za 
dopuszezalne. 

Zaczymać zaś od tego, co jest ostatniem, nie 
zrobić żadnego wysiłku, żeby w drodze przed- 
siębiorezości prywatnej, w imię interesu prywa- 
tnyeh spółek, kolei, gminy nareszcie, stworzyć 
instytucję skła” W, które powstają gdzieindziej 
jak gizyby, ourzucić nareszcie zadanie to od 
Banku krajowego, i apelować od razu do osta- 
tniej apelacji: „kraju ratuj! funduszu krajowy 
rób wszystko, ryzykuj wszystko, autonomio za- 
stąp nas, bo my się boimy opuścić wygodny go- 
ściniece kredytu hypotecznego i wekslowego!* — 
to zdaje nam się, nie znaczy wywiązać się z za 
dania, jakie uchwała sejmowa z 23. styc'nia b. r. 
włożyła na Bank krajowy. 

Zręcznie, umiejętnie i z wytrwałą cnergią 
poprowadzona akcja zresztą uwolni Bank krajowy 
od konieczności zakładania składów na własna 
rękę. Interes z cysternowych składów spirytuso- 
wych we Lwowie, składów zbożowych we Lwo- 
wie, składów naftowych w Kołomyi i Grybowie, 
w połączeniu z organizacją kredytu towarowego 
byłby niezawodny. Zamiast więc spychać zada- 
nie całe odrazu na kraj, apelować do kieszeni 
kraju i do krajowej biurokracji — autonomicznej, 
winna dyrekcja Banku wziąć akcję w rękę i nie 
wypuścić, aż składy publiczne, a przynajmniej 
skład publiczny we Lwowie stanie. Produkcja 
krajowa, rolnictwo, przemysł i handel, oczekują 
po Banku krajowym inicjatywy czynnej i mają 
do tego prawo. R. 


Kronika mióżscowa | zamiejscowa, 
Lwów d 29. mej', 


* Manewry cesarskie w Galicji. N. W. Tag- 
blatt umieszcza następujący telegram z Krakowa: 
„Powołanie marszałka krajowego dra Zyblikiewi- 
cza stoi w związku z podróżą cesarza do Galicji. 
Cesarz odwiedzić ma w Łańcucie hr. Alfreda 
Potockiego, który, jak obiega pogłoska, otrzymać 
ma tytuł książęcy, 

* Zmarli. Dr. Józef (łońka. lekarz praktyka- 
jący w Brzeską. zmarł po krovkien recz 8Te 
gliwych cierpieniach w Krakowie w 38. roku 
życia. — Narcyz Ciszewski, b.oficer b. wojsk pol- 
skich w Warszawie. — Dr. Zygmunt Skrzyński, lekarz 
w Zamościu, który odznaczył się gorl'wością w 
czasach epidemii w latach 1852 i 1873 i skreślił 
tablice statystyczne o postępie i zmniejszaniu się 
epidemii. 


* Mianowania. Kierownik ministerstwa bandłu 
zamianował administratorów pocztowych Antonie- 
go Kasprzyckiego i Antoniego Schindle- 
ra starszymi administratorami poczty. 

Rada szkolna krajowa zamianowała nanczy- 
ciela Jana Fułdzika w Paczołtowicach rzeczy- 
wistym nauczycielem szkoły etatowej w Paczoł- 
towicach. 


* Notarjusz p. Karol Prochaska ustąpił z urzędu 
rejenta w Leżajsku i obejmie 31. b. m. notarjat 
w Radłowie, a urząd po nin w Leżajsku ebejmie 
p. Julian Sporn. W Krynicy zamianowaby został 
rejentem p. Aleksander Kange 

* W szkole przemysłowej izraelickiej im. Mar- 
ka Bernsteina odbył się we czwartek popis pu- 
bliczny przy współudziale p. inspektora szkolne- 
go okręgowego i wielu gości. Szkoła ta, zostają- 
ca dziś pod pod dyrekcją dr. Karola Ben'niego, 
rozwija się bardzo dobrze, a wynik nauki, stwier- 
dzony egzaminem, okazał się wcale zadawalniają- 
cym. Oprócz rysunków, w których uczniowie czy- 
nią znaczne postępy. traktowane są w odpowiedni 
sposób wszystkie te przedmioty, które stanowią 
program nauki wieczornych szkół przemysłowych. 


wota, patrzy na starca litościwie, bo widzi, że 
kapitał nie został zmarnowanym. 


Lecz innem całkiem jest wrażenie, gdy 
śmierć zabiera z nienacka istotę młodą, uoso- 
bienie piękna i niewinności, w samym jej roz- 
kwicie. Naówczas tym, którzy tak ciężką po- 
nieśli stratę, można wybaczyć, gdy załamią ręce 
z krzykiem rozpaczy i skargi. 


Grabarz przystąpił do katafalku, i przyświe- 
cająe sobie latarką zaczął czytać. Na jednej ta- 
blicy u stóp katafalku był wypisany wyjątek 
z psalmu, na drugiej, umieszczonej w głowach 
trumny, był napis: 


Tu spoczywa: 
Henryka - Teresa - Karolina 
Callerling 
urodzona dnia 8. sierpnia 1815. 
zmarła dnia 5. czerwca 1881. 


V. 


Zaspokoiwszy swą ciekawość, młody grabarz 
wziął z kąta łopatę i opuścił spiesznie to ponure 
miejsce. i 

I już spokojny, krokiem pewnym zwrócił się 
w stronę zaczętego grobu. Przechodząc rzucił 
okiem w okna kaplicy. Księżyce, odźwierciedlająe 
swą jasną twarz w srebrnem połyskującem wieku 
trumny, zdawał się doń uśmiechać. 


Tak jak mu powiedział ojciec, znalazł grób 
do połowy wykopany, i rzuconą obok drabinkę. 
Powietrze było tak łagodne, że zrzucił bluzę, by 
módz swobodniej pracować. Potem zszedł uwa- 
żnie w dół i zabrał się do pracy — wcale nie- 
zabawnej! Za każdem poruszeniem łopaty wy- 
grzebywał kości, kawałki blachy i inne szezątki 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli 30. Maja 1886. 


i = 


Językiem wykładowym jest język polski, a z za-|Í czerwca liczne grono profesorów Uniwersytebg 


dowoleniem sprawdziliśmy, że obecni 
wcale poprawnie w jezyku tym się wyrażali 
Szczególnie nauka religji traktowana przez p. 
Landesa, odpowiednie modlitwy, pełne powagi a 
prostoty, i nauka samego języka wykładowego pod 
kierunkiem p. Planera, a w szczególności prakty- 
czne zascósowanie do potrzeb przemysłowca zasłu- 
gują na pochwałę. 

Szkoła dzieli się na klasę przygotowawczą 
w dwóch oddziałach, na dwie klasy wyższe I. II. 
Uczniów było zapisanych 239. Frekwencja ich po- 
zostawiała niestety wiele do życzenia pod wzglę- 
dem regularności. Ciekawym jest podział n'zniów 
wedle zawodów. Było; 24 krawców, 24 malarzy 
szyldów, 16 szeweów, 24 złotników, 11 malarzy 
pokojowych, 5 lakierników, 12 ślusarzy, 12 bla- 
charzy, 11 siodlarzy, 11 Btolarzów, 9 zegarmi- 
strzów itd. Wydatki całoroczne na szkołę wynosiły 
2041 zł. 72 ct. 

Na zakończenie egzaminu odczytał dr. Benos 
ni klasyfikację uczniów. Piętnastu z pomiędzy tych, 
którzy najlepsze czynili postępy, otrzymało na- 
grody w książeczkach kssy oszezędności po 2 do 
5 zł, inni premie w książkach. Przyzwoita po 
stawa uczniów, skupiona uwaga i odpowiedni wy- 
raz inteligencji na obliczach tych przyszłych rę- 
kodzielników, wywarły na gościach korzystne 
wrażenie. 

* Kapele wojskowe. 
r.: Na Wysokim zamka 
miejskim d, 4., 11., 18., 
chem d. 7., na strzelnicy miejskiej d. 9., 16. i 
23.. przed namiestnictwem d. 10. i 17., przed 
domem inwalidów d. 28. Początek o godzinie 6. 
wieczorem. 

* W kasynie miejskiem odbedzie się we środę 
d. 2. czerwca, jako w 10. rocznicę założenia ka- 
mienia węgielnego pod budowę własnego gmachu, 
przestawienie amatorskie połączone z koncertem, 
w którym także i Towarzystwo „Lutnia“ współ- 
udział weźmie. Odegranym będzie „Werbel do- 
mowy“, obrazek ludowy ze śpiewami w jednym 
akcie. napisany przez Gregorowicza. 

" Z resursy urzędniczej. Pierwsza zabawa 
ogrodowa dla członków Resnrsy odbędzie się we 
czwartek d. 3. czerwca w ogrodzie na Kortu- 
mówce. 

* Książę Württemberg, komenderujący Galicji, 
przybył 26. b. m. do Niszu a 27. udał się do 
Belgradu, gdzie złoży wizytę królowi serbskiemu. 
Na 27. b. m. wieczorem zapowiedziany był w 
Belgradzie na uczczenie gościa obiad dworski, na 
który zaproszono wszystkich urzędników konsulatu 
austro węgierskiego i niemieckiego posła hr. 
Braya. Tejże nocy wyjechać miał ks. Wiirttemberg 
do Wiednia, a w tych dniach oczekiwany jest we 
Lwowie. 

* Z powołaniem się na moje dawniejsze ogło- 
szenie w dziennikach krajowych, uwiadamiam inte- 
resowanych panów, że chętnie podejmnję się wyro- 
bienia medali pamiątkowych dla byłych honwedów, 
względnie legjonistów polskich na Węgrzech v. 
1848, jednakże tylko za złożeniem formalnych 
dowodów, stwierdzających czynny udział w kam- 
panii węgierskiej. Julian Simalawski ulica Fredry 

* Konfiskata. Broszura wydana pod tytułem: 
„Die nahe Zukunft Oesterreichs, und die damit 
verbundene Zukunft Polens“, została przez c. k. 
prokuratorję państwa skonfiskowaną. 


* Łzy „Kurjera lwowskiego." Piamo to biada 


uczniowie 


Program na czerwiec b. 
d. 2. i 21., w ogrodzie 
256. i 30., przed odwa- 


dziś nad losem w deńskieso _ Bodencreditanstalt, 
Fktóremn nr. nranisław Potocki nrwał 46UU zł. 
Z tego powodu woła Kurjer: Fe! — Bieday ! Ile 


też on ma zmartwień z arystokratami 

* Jubileusz profesorski. Dr. Tudwik Teich- 
mann, profesor zwyczajny anatomii opisowej w u- 
niwersytecie Jagiellońskim w Krakowie, wicepre- 
zes Akademii umiejętności, słynny oadacz na polu 
anatomii opisowej, kończy w bieżącym roku 26. 
rok działalności swej  profesorskiej Uczniowie 
wydziałn lekarskiego w uniwersytecie krakowskim 


postanowili z okazji tej uroczystym obchodem 
uczcić jubiłata i na obchód ten naznaczyli dzień 
3. lipca b. r. 


LJ 


Skrytobójstwo. W Wałachowcach, pow. zba- 
raski, zdarzył się następniący wypadek skryto- 
bójstwa : 26-letnia żona zamożnego gospodarza 
Antoniego Budzyny, utrzymywała już od dłuż- 
szego czasu stosunek miłośny z 17-letnim parob- 
czakiem Sokalskim. Gdy Budzyna dnia 20. b. m. 
wieczorem wrócił z Maksymówki, namówiła go 
żona, by nocował w stodole Niczego nie prze- 
czuwając, oddał żonie pieniądze i poszedł spać do 
stodoły. Tam go oboje zamordowali w sposób o- 
krutny. Śłedztwo w toku, sprawcy uwięzieni. 
Sokalski natychmiast się przyznał do czynu 
utrzymując, że ona go do zbrodni namówiła. 
dzyna zostawił troje dzieci. 

* Z Krakowa. Senat akademicki Uniwersytetu 
Jagiellońskiego uchwalił wysłać do Tarnowa na 
uroczystość odsłonięcia pomnika Szujskiego depu- 
tację, złożoną z rektora i dziekanów wszystkich 
wydziałów. Obok tej deputacji wybiera się w dnin 


Bu- 


trumien. Ale myśląc o potrzebie spoczynku dla 
ojca, dobry syn, mimo to, z niezmienną gorli: 
wością podejmował na nowo pracę. Ziemia pod 
jego silnemi rękami rozlatywała się na wszystkie 
boki. Po chwili też wkopał się tak głęboko, że 
w koło otaczały go ściany grobu. 

Wtem utknął łopatą o trumnę; ziemia się 
usuwa, ciągnąc za sobą kawał całunu; to sąsiad. 
Grabarz się zawahał, lecz widząc, że spoczywe- 
jący w trumnie nie zdaje sobie sprawy Z tego 
napadu, podnosi spiesznie łopatę, bo dużo mu 
jeszcze zostaje do zrobienia. 


Po chwili przestaje znowu, 
chodzi, łopata z rąk 1 
przerwał nocną ciszę. Czy sysiad się budzi? Nie, 
to cicha dziecięca skarga! Kilka chwil upłynęło, 
grabarz się uspokoił. Leez znów zabrzmiał głos 
inny, zdolny zagłuszyć najgłośniejsze jęki; to 
zegar bije dwunastę- 

Grabarzowi ręce Odmawiają posłuszeństwa. 
Zdaje mu się, że Się SWiat zapada, ziemia z pod 
nóg usuwa. Każde uderzenie, niesione w dal 
echem, dla niego brzmi niby skarga z głębi 
grobów płynąc. Pragnałby jej nie słyszeć, szydzi 
sam ze swego strachu, lecz niemniej czuje się 
wzburzonym do głębi. 

Wreszcie zegar 
trąby stróża nocnego. 


— To już nie człowiek z poza g 
myślał Gustaw zadowolony, że uezu 
drugą żyjącą istotę. 

I z przyjemnością słuchał tej głuchej i mo- 
notonnej muzyki. A nigdy może stróż nocny, 
którego po każdym niemal pożarze za zaniedba- 
nie sygnałów na areszt o chlebie i wodzie ska- 
konia * nie był przedmiotem takiego uwiel- 

ienia. 


dreszcz go prze- 


umilkł, a ozwał się głos 


robu — po- 
obok siebie 


wypada. To jęk żałośny. 


do Tarnowa. 

Zapowiedź licznego udziału wszystkieli k 
lwowskiego obywatelstwa w zamierzonej 5% Ą 
lone Święta wycieczce do Krakowa — spoVodo 
wała grono obywateli krakowskich do zawięzani 
komitetu, celem przyjęcia gości ze Lwowa! U 
przyjemnienia im pobytu w Krakowie. Grono t 
ukonstytuowało się w komitet, uchwaliło uza? 
nić się do liczby 50 członków i wybrało przew 
dniczącym p. Stockmara, sekretarzem p. NA 
ckiego. Zaproszono wybraną już poprzednio dele 
gącję Tow. strzeleckiego do stałego udziałl 
czynnościach komitetu. 

W domu probostwa św. Anny przy rozpo 
tych robotach restauracyjnych odkryte obecnie b” W 
dzo ciekawe sufity na części najbliższej kościoł 
na pierwszem piętrze. Po odjęciu płótna, któr 
wielu pokojach zasłaniało właściwe sufity, okat" 
się, że malowanie, dotychczas widoczne tyłko © 
klatką schodową, przechodzi przez szerokość ! 
mu i w odpowiadającym dawnym schodom poki 
frontowym bardzo dobrze się zachowało. W poki 
narożnym wykryło się wcale piękne belkował 
W pokoju zaś od strony dziedzińca nietylko SJ 
rannie kilowane belki przyozdobione są wybo 
polichromią, ale deski sufitowe pomiędzy nić 
okryte nader ładną ornamentaeją renesansowń 
różnobarwnych skrętów liściastych. Charakterysl 
czne sufity te, może jedyne w swoim rodzajł 
Krakowie, zachowane być mają w zupełności, g% 
materjał ich okazał się całkiem zdrowym. 

W Krakowie ma być wybudowaną kolej o% 
lająca miasto i łącząca kolej Ferdynanda z P 
stwową. Ma ona iść wzdłuż wałów ku Wiśle. PP 
cują już nad trasą tej kolei. 

* W lwowskiej Radzie miejskiej wysta? 
onegdaj prof. Ciesielski z oskarzeniem o niefl 
rządki przeciw pewnemn właśc. domu przy ul 
Łyczakowskiej. Oskarzenie to nie ma najmni 
szej podstawy i, oile się dowiadnjemy. sprawa 
przyjdzie przed kratki sądowe. 

* W Trzcianie pod Rzeszowem zgorzało dA 
27. b. m. kilkadziesiąt chałup. Na pomoc pr 
była straż pożarna z Rzeszowa, i 

* W Liége, w Belgii, liczba naszych rodak 
bardzo sie powiększyła.  Najliczniejszem jí 
koło kształcącej się młodzieży, składa się bowi 
z 16. stałych studentów i z wolnych słuchaczy $ 
szkole przemysłowej. Na uniwersytet uczęsz 
dwóch Polaków na wydział górniczy, 7. na © 
miczny, 6. na mechaniczny. Prócz tego dość ml 
dzieży przygotowywa się do wstąpienia na róř 
wydziały z nowym rokiem szkolnym. Istnieje tf 
związek stndencki, mający własną czytelnię. i 

* Statystyka pocztowa. W miesiącu kwieti 
b. r. nadano na tutejszej poczcie: 202.353 lisf 
prywatnych niepoleconych (między temi 7.350% | 
adresatów w miejscu), 44.963 kart korespondł, 
cyjnych, 10.356 posyłek pod opaską, 7.243 posf 
z próbkami, 145.943 egzemplarzy gazet, 789 
listów urzędowych, 39.156 listów poleconj® 


11.019 przekazów na kwotę 328.882 zł. 87 et) j 


a., 39.643 posyłek wartościowych (między 10™ 
7.825 za pobraniem w kwocie 99.456 zł. 82 
w. a.) Ogółem 579.188 posyłek, zatem o 2% 
więcej, jak w kwietniu 1885. p | 
W tym samym czasie nadeszło do Lwow 
161.356 listów prywatnych niepoleconych, 303%" 
kart korespondencyjnych, 7.526 posyłek pod op" 
ską, 6.343 posyłek z próbkami, 39.856 egzempi, 
rzy gazet, 40.356 listów urzędowych, 288 
li nale Y 
A O "zt. "87 ot, 33.623 PAME Wartókciówy 
(między temi 10.142 za pobraniem w kwoćł 
110.873 zł. 26 ct.) Ogółem 368.965 przesyt" 
zatem oe 1.878 więcej, jak w kwietniu 1885. 


* Stan powietrza. Obserwatorjam sxkoły PFO 
litechnicznej donosi: | 
Wczoraj około południa powstała burzu pra 
wietrze zachodnio - południowym, zresztą dž 
był pogodny. W okolicy Lwowa padał desz 
Wieczorem błyskało się na północnej stroi 
Średnia temperatura dnia była 28,, najniži 
dziś nad ranem 16,',, najwyższa wczoraj 31, 
Aktinometr wskazywał na słońcu 59" C. | 
Prognoza na dobs następną od 12. go 
w południe dniu 29 maja: Wiatr zachodh 
południowy, Średnia temperatura dnia około 


C., niebo przeważnie czyste, powietrze mieri 
wilgotne i skłonne jeszcze do burzy, pogode 
chociaż możliwy jest deszcz chwilowy, z 


nieznacznym opadem. 

* Jutro dnia 30. maja: áw. Feliksa paf 
św. Fteodota m. -- W poniedsiałek d. 31. b. 
św. Petroneli; — św. Patryka. 


mawia | 
— Z Kołtowa piszą nam: W dnin 16. b. 
obchodzono tu sołennie — jak to co roku bywó 
ło — imieniny prawdziwej matrony polskiej, # 
Zofii Baworowskiej. Oprócz członków rodziny, sj” 
chali- się na tę aroczystość w znac nej icz 
dalsi i bliżsi sąsiedzi, wśród których, oprócz p 
lenizantki, honorowe zajmowała miejsce para 87% | 


wj 


Po chwili, gdy sokolwiek przyszedł do sie 
bie, przypomniał sobie o flaszce piwa, którą oJ 
ciec w swej troskliwości go opatrzył. Wyjść P% 
drabinie mz górę, podnieść a raczej odgrzeb8 
bluzę, wyjąć butelkę, i wypróżnić ją do ostatnić 
kropli, było dlań dziełem jednej chwili. Ktoko f 
wiek byłby go zobaczył pijącego w ten sposó” 
z twarzą bladą wskutek ściśnienia serca, jakieg' 
doznawał, byłby go wziął za Śmierć, pijącą M 
swej klepsydry. 


VI. 


W ten sposób orzeźwiony nasz bohater uca% 
dość odwagi, by przysiądz sobie, że na przyszło% 
zawsze będzie wolał przespać się wygodnie 
łóżku, niż spędzić noe na cmentarzu i kopii 
groby innym. Mimo to wziął drabinkę i jú 
chciał schodzić napowrót. i 

Lecz czemuż się zawahał? Czemu too% 
w koło wzrokiem przerażonym? Czemu konwi j 
syjnie przyciska ręce do oczu? Ach! — to jú 
nie złudzenie! — Usłyszał krzyk straszny, ro% 
dzierający, potem słabszy, skarzący się, stłumić: 
ne westchnienie... owa mu się zawraca, uski 
sinieją. Lecz wtem: krzyk drugi, jeszcze str 
szniejszy, jeszcze rozpaczliwszy. Gustaw nie cal 
ka dłużej, porzuca grób, i w szalonym pędzł 
zmierza ku cmentarnej bramie. Droga wiedzi” 
koło kaplicy. Minął pierwsze okno. A przy drvi 
giem — co to jest? To nie odblask księżyca, © 
postać ludzka, której ręce białe i wychudłe chwl 
tają się żelaznej kraty okna... 
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swego nazwiska, zapisał 80.000 rs. na badowę ko- 


ZH 


tzeczonych, t. j. hrabianka Marja Dunin Borko- 
Wska i hr. Michał Baworowski. Około godziny 5. 
Popołudniu po odbytej uczcie, zgromadzili się przed 
Pałacem  oficjaliści skarbu, bractwa obu ob- 
tządków, dziatwa szkolna i ochronkowa, celem 
złożenia swych życzeń i solenizantce i narzeczo- 
Rym. Po przemówieniu proboszcza ks. Porębskie- 
80, obrzucono solenizantów kwiatami i odśpiewa- 
RO na ich cześć: „Mnohaja lita i“ 
Z Nad Dunajca d. 28. maja. Wezoraj roz- 
Stał się z tym światem, doktor Józef Głońka, le- 
Karz praktykujący w Brzesku. Gwałtowne zapa- 
enie płuc wydarło go w kilku dniach na zawsze 
2 grona naszego. Był to lekarz bardzo zdolny, 
Człowiek wykształcony, prawy, bezinteresowny, 
tóry zawsze i wszędzie spieszył skwapliwie z 
skuteczną pomocą lekarską, bez względu na hono- 
tarjnm. Strata tego człowieka nżytecznego, pa- 
trjoty, zgasłego w kwiecie wieku, bo w 38. roku 
Zycia, tem jest boleśniejszą i dotkliwszą, że robi 
Liemałą lukę w społeczeństwie polskiem, która 
dle prędko zapełnioną będzie. Stanowisko zaś, 
Jakie zajmował zmarły, winien był własnej mró- 
Wczej a! ciężkiej pracy, był bowiem synem wło- 
Ścianina, i pracą ową Żżmudną wywalczył sobie 
stanowisko, Cześć jego pamięci! 
Warszawa d. 27. maja. Tutejszy obywatel 
Szymon Krzeczkowski zapisał na rzecz Towarz. 
obroczynności dwie nieruchomości. Darowizna 
Wynosi netto 100.000 rs. Filantrop zastrzegł so- 


© PÓAEEE | ||| ZG | 


ie dożywocie a to 2000 rs. rocznej renty i pl 


Szkąnie złożone z 3 pokojów. — Drugi obywatel, 
tóry zastrzegł sobie u rejenta niewymienienie 


ścioła na nowym cmentarzu w Brudnie, Wykona- 
Wtą testamentu ma być arcybiskup archidjecezji. 


Wielu handlujących w Warszawie postanowi-, | 
z fabrykantami niemieckimi, poprzednich wystawach“, 
do Austrji, |: 


ło zerwać stosunki 
a natomiast zwrócić się z żądaniami 
Pomiędzy innymi dostawca berlińskiej galanterji 
dla kilkunastu firm tutejszych i prowinejonalnych 
p. D., udał się osobiście do Wiednia dla zawią- 


zania odpowiednich stosunków. Mnóstwo handlują- | 


cych zamierza pójść za powyższym przykładem, 
tembardziej, iż transport towarów wiedeńskich 
wypada o wiele taniej vd sprowadzanych z Berlina. 

Jeden z przemysłowców zbożowych ma za- 
miar założyć w Warszawie magazyn sortowniczy 

© gatunkowania zboża, idącego na eksport. Zbo- 

że to ma być dostawiane nietylko przez właści- 
cieli prywatnych, ale i przez specjalne ajentury 
komisowe.w Kijowie, Kamieńca Podolskim i Ży- 
tomierzu urządzone. 

Projektowany jest w Warszawie zjazd piwo- 
Warów w b. r, Celem zjazdu będzie uregulowanie 
stosunków z dostawcami chmielu i wyjścia z pod 
zależności od Niemców. 

Dawny wicekonsul w Warszawie White, czło- 
nek konferencji w Stambule, rodem z Królestwa, 
napisał szereg artykułów politycznych o położe- 
Rin Polaków w Niemczech, które podobno druko- 
Wane będą w Timesie. 


DRE O A 


atu, Jitoratura i muzyka, 


„Stb.) Teatr. W przyszłym tygodniu podamy 
W pismie naszem obszerne streszczenie broszury 
francuskiej La France Juive, a dziś musimy roz- 
prawić się z „krotochwilą“ pp. Abrahamowicza i 
"NSzkowskiego La Pologne Juive, przedstawioną 
WCZOra| pod brukowo trywiałnym tytułem „Pe- 
chowcyć, Jeżeli jednak nielitościwa, prawie pam- 
letowa broszura p. Drummonta między bankie- 
rami giełdy paryskiej wywołała oburzenie i pa- 
nikę, to natomiast praca pp. Abrahamowicza i 
Ruszkowskiego nie zirytuje z pewnością nawet 
galopenów na wałach hetmańskich. Zanim uza- 
sadnimy tę różnicę we wrażeniu dwóch filipik 
społecznych, zapytajmy wprzód, czy wolno nam 
W literaturze, w dramacie i t. d. szykanować ży- 
dów. Odpowiadamy natychmiast, że wolno. Prze- 
cież teraźniejsza komedja polska z takiem zamiło- 
waniem desperuje nad upadkiem szlachty, że 
pospolicie dwory wiejskie tak samo jak pałace 
magnackie przedstawia jako gniazda głupoty, 
uty i wszelakiej zdrożności, a ten ostracyzm 
wobec warstwy, Zawsze jeszcze czasem dla od- 
miany nazywanej czołem narodu, tenorową sta- 
nowi nutę w całym szeregu sztuk ostatniej ery, 
od ekliwego fabulisty Sewera począwszy, a skon- 
Czywszy na mistrzu liryki Asnyku. Dlaczego-żby 
Więc miał być wyjęty z pod tej nieubłaganej, 
Więcej zresztą publicystycznej aniżeli dramaty- 
cznej kontroli żywioł, który klinem wbił się w 
Nasz organizm, który zamiast się z nami zespo- 
ić, pragnie nas zawojować, Żywioł, wyłaniający 
codziennie w tysiącznych odmianach ów niezró- 
wnany arcytyp Geldhaba? Ale wszelki taki obra- 
chnnek społeczny rozwiewa się jak mgła ulotna, 
jeżeli podstawą jego nie jest talent i jeżeli bro- 
nią jego nie jest dowcip. 
P. Adolf Abrahamowicz ma niezaprzeczony 
talent do farsy. Zasadza się on na bogactwie 
Pomysłów prawdziwie scenicznych. Do obro- 
ienia tych pomysłów dobiera sobie sympaty- 
Czny antor zwykle współpracowników, a miano- 
wicie aktorów. Wyspowiadali się nam już Erek- 
Mann i Chatrian, Meilhac i Halevy, Paweł i 
Fryderyk Schóntany z bilansu swych spółek li- 
terackich, a o kompanji, pracującej pod firmą p. 
Abrahamowicza, twierdzi legenda zakulisowa, że 
OR jest zawsze właścicielem pomysłu i głównego 
Zarysu faktury a do wspólnika należy dalsze jej 
wykończenie i uświetnienie dyalogu. Jeżeli tak 
jest istotnie, to winszujemy p. Abrahamowiczowi 
współpracowników.  Winszujemy, rozumie się, 
ronicznie.  Benefisowe polowanie na poklask 
galerji szkodziło dotąd każdej prawie sztuce p. 
Abrahamowicza. 
Dla farsy niema wielkiego terenu u nas, 
Niema Paryża, niema świata Pawła Kocka z ło- 
uzami bulwatowymi i kokotkami. To też tak 
płodny, powiedzmy otwarcie, tak zanadto płodny 
pisarz jak p. Abrahamowicz, musi często czerpać 
l z głębszych motywów społecznych. Tak samo 
l w sztuce wezorajszej. Mimo, że dano jej wy- 
godną maskę krotochwili, jest ona z natury 
swego założenia, z charakteru swych postaci ko- 
medją społeczną. I mimo, że akt 1. pod wzglę- 
dem budowy scenicznej wiele rokuje, sztuka się 
Tozpada, bo w dalszym toku fetuje nas scenami 
w całem tego słowa znaczeniu szopkowatemi. I 
mimo, że n. prz. urok nowości ma wybornie 
schwycona postać reportera dziennikarskiego, w 
całej tej wielkiej rzeszy żydów i żydówek o dłu- 


_ Bich nosach, tańczących polonesa w kontuszach i 
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Popisujących się aż do znudzenia żargonem mobu 
żydowskiego, widzimy tylko wielorakie odbicie 
lednej i tej samej karykatury, licho wyrysowanej. 
„ Ani ma chwilę nie zapominamy o poprze- 
dnich pracach p. Abrahamowicza, z których naj- 
bardziej zaleca o l miłym, bardzo mi- 
bym dowcipem „Mąż z grzeczności“, rzecz pod 
względem faktury scenicznej prawie skończona. 
Praznęlibyśmy tyl pisarz, zajmujący na 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli 30. Maja 1886. 


deskach teatralnych chlubne już stanowisko, pre- |gunów, 2041 sztuk średnich bagonów, 3300 sztuk | potyka w technicznym względzie na wielkie tru- 
zentował się licznym swym zwolennikom tylko | warchlaków. dności. Nad objęciem tą ustawą robotników, za- 
w chwilach rzeczywistego natchnienia, aby nie- Płacono za ciężkie bagony od 39 zł. do 42 zł., |trudnionych przy kolejach (wniosek Pradego), 
pośledni swój talent obserwacyjny objawiał rza- |za średnie bagony od 36 zł. do 38 zł. za war- zastanawiał się rząd szczegółowo, i nie spuści z 
dziej, ale za to w staranniejszem opracowaniu. |chlaki od 33 zł. do 42 zł. za 100 kilo żywej wa- |oka tej kwestji, chociażby nie była ona uwzglę- 
Inaczej bowiem będzie się powtarzać i będzie|gi bez podatku. A. Krzysztofowicz & Comp. |dnioną w niniejszej ustawie. Powodem tego jest, 
nas do siebie degustować. A podnieśliśmy skalę Wiedeń d. 25. maja, Na dzisiejszy targ do- |że wiele kolei żelaznych podlega austrjackiemu 
naszych wymagań do p. Abrahamowicza dlatego, |wjeziono nierogacizny żywej a mianowicie: cięż- |i węgierskiemu ustawodawstwu, a oprócz tego 
że inaczej się traktuje nowiejuszów a inaczej |kjch, średniociężkich i lekkich węgierskich 3453, | zrobiono już niemało ze strony adminjstracyj 
autorów, których już uczczono złotemi piórami. | galicyjskich warchlaków 3123, razem 6676 sztuk. kolejowych dla zabezpieczenia robotników w ra- 
Grano wczoraj „Pechowców” z antisemicka Płacono ciężkie węgierskie od 39.— zł. do 40 zie wypadków. Niech tylko ustawa wejdzie w 
werwą. Dwanaście długich nosów najobfitszy zy- | ; 40.50, średniociężkie węgierskie od 35zł. do 39 zł, |życie i będzie praktykowaną przez kilka lat, 
skało poklask na galerji. Benefisant p. Ruszko- |zą lekkie 30 do 34 i za galicyjskie warchlaki 33 wówczas zmieni się z pewnością na jej korzyść 
wski wyglądał jak dżuma, co zupełnie odpowia- |do 38, i 40 zł. za 100 kilo żywej wagi. 
dało jego roli. P. Walewski jako reporter dzien- Wilhelm Amirowicz £ K. Schels 
nika był doskonały. Ale dlaczego p. Wysocki 
jako gogowaty syn Gapiszewskiego wystąpił we 


W teatrze hr. Skarbka. 
W sobotę dnia 29. maja. 
Po raz drugi: 


PECHOWCY 
krotochwila w trzech aktach ze śpiewami Adolfa 
Abrahamowicza i Ryszarda Ruszkowskiego. 
Początek o godziuie wpół do Smej. 
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Lwów dnia 29. maja. 
slie. Kar. 


r. co następuje: „Są one wszystkie malowane 
znakomicie, i świadczą o dzielnej technice ; prze- 
dewszystkiem głowa starca (portret ojca artysty) 
jest tak nieporównanie traktowaną, że zaliczoną 
być musi do najlepszych obrazów wystawy. Głowa 
ta przypomina sławne głowy Dennera z Belwe- 
deru wiedeńskiego. Nietylko bowiem głowa starca 
ze swemi fałdami i zmarszczkami, z okiem załza- 
wionem i ścierniskiem włosów siwych wystających 
na brodzie. ale i strój, futro, guziki — słowem 
wszystko jest wykonane po mistrzowskn; a przy- 
tem tło ciemne a pojedyncze, od którego popier- 
sie plastycznie odbija, świadczy — jak dalece 
artysta jest panem użytych środków. W ogóle 
jest między Polakami od czasów Matejki postęp 
|ogromny w sztuce, jakto zaznaczyliśmy już nie- 
raz, pisząc o znakomitych obrazach Polaków na 


fraku z p. Pieniążka ? ; | o 95.50, Tow. kr 
j i Pradego, Kronawetter, jako mowea jeneralny, | ziem. 60 100.80 do 101.80, Tow. kredyt ap yt" Kad. 
- o da. i AG nie wieć x 46 opiera się wyrażeniu „gospodarcze budowy, | 92.50 do 93.50, Banku krajowego UDA 08:50 do 864 y 
a 0 AE Š stkie m GCYTAMY 19 dżety Naro owej . (którego nie zna regulamin budowniczy, domaga |P3nku bypotecz. galicyjs. 6%, 102.70 do 103.70, Ranku 


c PaO hipot. 
się usunięcia odnośnych postanowień i żąda 080- 10, 
Gal. Z. kred. włoś, fd. 6 pr.) 3%, wlikw —.— 
Gal. Z. kredyt. włośc. (d. le) Zah —— 50—, Ogóla. 
rolu. kredyt. zakł. dla Gal, i Buk. 6%, los w15 lat << 
do —.— IV. Obligi za 100 złr. Indemnizacyjne galicyj. 
5 °% m. k. 104.70 do 105.70, Kom. bankn krajowego oi 
w. a. I em. 9925 do 100.25, Połyczka krajowa z r. 188 
60, w. a. 103-50 do 105.— Pożyczka krajowa 1888 419% 
94.50 do 96.—. Losy miasta Krakowa 17.— do 19.—, Losy 
miasta Stanisławowa 26. do 28.—. VW. Monety: Dukat 
holenderski 5.85 do 5.95, Dukat cesarski 5.87 do 5.98, Na. 
oleondor 0.93 do 10.08, Półimperjał rosyjski 10.30 do 10.40, 

ubel rosyjski srebrny 1.54 do 1.64, Rubel rosyjski papie- 
rowy 1.221/, do 1.34*/,, 100 marek niemieckich 61.75 do 
62.45, Srebro za 100 złr. —.—- do —.—, Kupony w srebrze 
do —.—. Pierwszy z cyfer wszystkich pozycyj zna- 
czy „płacą“ druga „żądają-* 

Wiedeń dnia 28. maja godz. 1. minut 40. popoł. 
Alpiuy 25.10 Węg. akcje kr. 289.50, Auglo-Austr. 116.75,. 
Unionsbank, 74.—, Kolej Kar. Lud. 199.45, Nordbahn 235.75 
Kolej Połna. 169.24, Kolej Alföld 192.25, Kolej p. Elżb. 
235.75, Kolej lw-czern. 228,—, Weg. Nordostb. 177,59, 
Wied. Commun. 124.69, Węg. Tabakast 69-—, Elbetu, 
158.—, Weg. cis. losy r. 124.75, Lóanderbauk 224.60, 
Zł. ren. węg. 4'/, 107.27, Bankvereiu 106.—, Rosyj. rubel 
päpir. 1.23.85, Losy węg. 119.50, Galic. indemniz. 105.25, 
Kredytowe —.—. Usposobienie: ospałe. 


Wiedeń duis *9. maja. godz. 10 min. 35 przed 
południem. Akcje kredytowe 282.70, Anglo - austrjackie 


wyl. 
buego głosowania nad swoim wnioskiem. do 9 zł. 
Wiedeń d. 28. (Z Izby panów.) W roz- Po faktycznych sprostowaniach Roglego i : 
prawie nad ustawą o pospolitem ruszeniu. Re-|Ą qa mka, poleca Ne u wir thį rezolucję mniej- 
verrera proponuje przyjęcie ustawy bez zmiany. |szości, żądającą rozszerzenia ustawy. Na tem 
Beleredi w przemowie za ustawą ubolewa, zakończono, a raczej przerwano rozprawę. 
że zbyt krótki przebieg czasu uniemożliwia za- Hr. Berchtold został wybrany do komi- 
pobieżenie rozmaitom brakom i niedokładno- sji, konstytującej długi państwa. 
ściom. Jako takie uważa mowca luki w posta- Nowe przedłożenie, dotyczące regulacji A- 
nowieniach o opiece międzynarodowej , danie dygi, zostało przydzielone komisji budżetowej. 
pierwszeństwa jeduorocznym ochotnikom, prze- Tausche i towarzysze wnoszą poprawki 
pisy dotyczące powołania pensjonowanych ofice-|go ustawy taryfy cłowej. 
rów, żołnierzy wysłużonych i takich, którzy się Najbliższe posiedzenie jutro o godzinie 10. 
od służby wykupili. Gdyby była pewność utrzy-|z rana. 
mania pokoju przez pięć lat, toby mowca pro- wiedeń d. 29. maja. (Z Izby posłów.) Pre- 
ponował zmianę ostatnich punktów, nie czynij.-g.nt poświęca Ciurlettemu (zmarłemu posłowi 
tego jednakże przez wzgląd na potrzebę pan-|, Tyrolu) gorące wspomnienie. Na zapytanie 
stwową a jest nią niezawodnie wzmocniebie|pgrka, kiedy przyjdą pod obrady liczne petycje 
środków obrony. W obronie artyk. 5. powiada | „zwarcie unii cłowej z Niemcami, odpowie- 
mowca, że myli się ten, kto go nazywa nieludz: | gyja} przewodniczący komisji cłowej, że petycje 
kim, gdyż cele wojenue mają pierwszeństwo. rzeczone badano dotychczas tylko ze względu na 
Schmerling oświadcza, że względy na | kokówanik z Węgrami; rzeczowe ich rozpatrzenie 
siłę obronną i na mocarstwowe stanowisko mo- dopiero nastąpi. 


narchii pokonają wszelkie wahanie się ze wzglę- Rządowe przedłożenie względem zawiesze- 


(Z gazety urzędowej). 
Licytacje. Sąd pow. w Brodach, 22. czerwca, 
21. lipca i 28. sierpnia, realność |. 202 tamże, 
cena 4.500 złr. — Sąd pow. w Niepołomicach, 
30. czerwca, realność l. 55 w Zabierzowie, cena 


3000 złr.; 30. czerwca, 2. sierpnia i 2. września,|dy ua ciężkie ofiar jakich wymaga ustawa.| . 3 —.—, Unionbank —.—, Kolej Kar Ludw. 119.— > 
realność l. 36 w Niepołomicach, cena 1539 złr.— Przeto Musi jego Loan E będą głosować z aļuūla sądów przysięgłych w Kotarze, przekazano lej południowa .—, Renta papierowa —.—, Listy zabt. 
Sad pow. w Brzesku, 30. czerwca, 3. sierpnia i przyjęciem ustawy bez wszelkiej zmiany. Mini- komisji jurydycznej. Galie. Banku hipot. —.—, Galicyjski Bank krajowy 96.75, 


apa ndog 10.03, Rosyj. banknoty 1.24. Usposobienie: 
mdłe. 


,JBerlim duis 28. maja. godz. 5 minut 10 popol. 
Rosyjs. banknoty 199.10, Akcje kredytowe 456.50, Lom- 
bardy 193.00, Galicyjskie 81.80, Pożycz. wschod. 62.00, 
Austrj. bankmoty 161.25. 


Paryż 3'/, Renta 82.21. 


Po końcowem przemówieniu ks. Liechten- 
steina do $. 1. ustawy o zabezpieczeniu od wy- 
padków, przyjęto go z poprawką p. Bilińskiego. 
Wszystkie inne poprawki zostały odrzucone. Re- 
zolucję, tyczącą się robotników rolniczych uchwa- 


7. września, realność 1. 22 w Jasieńcu, cena 
1810 złr. — Sąd pow. w Podhajcach, 1%. czer- 
wca, 17. lipca i 18, sierpnia, realności tamże: 
l. 247, cena 4800 złr. i l. 38, cena 1400 złr. — 
Sąd pow. w Bolechowie, 8. czerwca, dom, młyn 
i olejarnia pod 1. 282 w Lisowicach, cena 1470 
złr. — Sąd obw. w Tarnowie, 26. czerwca, 6. 
sierpnia i 10. września, połowa realności l. 113 


ster obrony krajowej, Welsersheimb wyraża 
podziękę za współudział celem przyjęcia ustawy, 
tórej ciężary dobrze są znane rządowi. Prze- 
dewszystkiem rozchodzi się 0 to, aby zamie- 
rzony ustawą cel osiąguąć jak najskromniejsze- ) A 
mi środkami i z jak największem uwzględnie- lono bardzo znaczną większością. i i 
uiem ludności. Dzi-, kiedy wszystkie państwa) Wiedeń d. 29. maja. Z okazji stuletniego 
posiadają instytucje, zbliżone do projektowanego |jubileuszu cywilnej instytucji wychowawczej dializ a W e 
i 114 tamże, cena 20348 zł.; 23. czerwca, real- pospolitego Eryn 1 się tem łatwiej osią- dziewcząt w Wiedniu, ofiarował cesarz 50.000 POCIĄGI KOLEJOWE. 
ność l, 60[71, cena 4.700 zł. — Sąd powiat. w|guąć porozumienie co do międzynarodowej opieki. | zł. w obligacjach wspólnego długu państwowego 
Zbarażu, 21. czerwca, realność l. 12 i 5613|Ny mocy art. 4. obowiązani do służby wojsko-|na założenie zakładu wod nazwą: „Fundacja Że Lwowa odchodzą: 
tamże, cena 6.575 zł. wej, którzy się od niej wykupili, są bezwarun- | Franciszka Józefa i Elżbiety“. podług zegara lwowskiego: 
rems kowo uwolnieni. Ustawa o. pospolitem ruszeniu Z tej fundacji otrzymają rocznie 210 zł. te DoZŃiewi |: 
Do Podwołoczysk: 


° " ° opiera się na zaufaniu, że odwołanie się monar-| nauczycielki i wychowawczynie, które wskutek 
Dział ekonomiczny. clip do ludności, będzie przez nią zawsze i wszę-|swojego powołania i pracy stały sią nieudolnemi $ l Poda rs 
Do Czerniowiec . 

Bank rolniczy we Lwowie notuje następują- 


dzie z uniesieniem przyjęte (oklaski). do dalszego zarobku. 


Salm przemawia za przyjęciem. Po końco-| Wiedeń d. 25. maja. SFe Pe 
wej przemowie Beronen przechodzi Izba do| wą s maja. (Z Izby panów). Kónigs 


ce ceny: nies , A rter oznajmia, iż ustępuje z komisji do 
4 Lwów dnia 27, maja 1886. [rozprawy specjalnej. W ciągu SUM a a kontroli długów pańswa. Paik dn h ań aati Z Krakowa . . 
Usposobienie targu zbożowego spokojne, ruch a za Ked wywody Schmer koń AeL wybór komisji specjalnej z 16 członków dla ta-|Z Podwołoszyśk 
iw handlu mały — tendencja niezmienna, ceny na e A A RE Niej | A) Jo ryfy cłowej. (Przyjęto). „ (na Podzamcze) 
towar gotowy nieco słabsze. e 4 aa CR RTE, EER, CWE Wiedeń d. 29. maja. Jeneralne zgromadzenie swinka 
Za 100 kilogr. loco Lwów: p tego uslawy, bo już sama łaska monarsza akejonarjuszów Węgiersko-galicyjskich kolei że- 
EW . . . . 895— 9—|wystarezy, aby b. oficerowie nawet w czasie pokoju laznych . upowasnilo Rade" kdwisao hie ów Mie Z 
Żyto gotowe 5:75— 6:60| wpisywali się do list kandydatów, aby w razie dia cią bor czki któr rzy*skś a łów |DWL rę 10 
Owies 6'40-- 6:80 |powołania pospolitego ruszenia mogli być mia- | ?511€ d + ML ARR Hi R tak BY NA poj KA 
Jęczmień $Ó, 626 — 7:25|nowani przez cesarza. Ugoda z Węgrami w spra- OO A antnalnie także wA MAN ia. Do Wiednia (z. prg.) 9.80] 8.— 
Rzepak a nóż ZA 2a 000— 0:00|wie zabezpieczenia wdów i sierót po wojsko- E ślicyiskim = m278 A e BE Do Prus e 
Grocna AARETE mó. sim 6.——10.—|wyeh, przyszła już do skutku. Dotycząca nstawa f 5o a Ka Lh Enej oi Noty aoi nej Na 
Wyka . . . . . 1 1 1 i 6:50-— 8'— | będzie jeszcze w tej sesji przedłożoną Radzie pań: to iadonta JRada indo niii że przystanie 
Bobik O TES 6:25— 7— |stwa. Po tej przemowie ministra obrony krajo- na postaniar przez oba rządy warunki w takim |Ze Lwowa . 
Hreczka JAF e ... 1 4. 8:50— 9— aeti e ANY zmiany wszystkie artykuły razie, jeśli przez to gwarantowany ezysty dochód Z Wiednia ye” 
Küknrudza a -. + aa + 5:—— T— . . , . . ; Rrszawy . . 
Chmiel za 56 kilo nominalnie 0:0u -- 0.00 Do komisji budżetowej został wybrany To- mę = ETF BR POZ Z Pru. . . 
Koniczyna czerwona . . .80——40—imaschek. — Następne posiedzenie w ponie- iedeń d. 29. maja.  Zapowiedziane na > 
J blała . . SO. 1491 —gbe_ dziatek. wczoraj 'posiedzenie komisji cłowej, zostało od- Gwiazdką są oznaczone pociągi pospieszne, 
p szwedzka . . . . 45 - —BB— Wiedeń d. 28. maja. (Z Izby pan ów). W roczone. W obwódkach czaruych [ZZ] sę godsiay nocne, t. j. 
Spirytus za 10.000 It. pret. zł. . 28:——28'66 |końcu swojego przemówienia w kwestji ustawy Budapeszt d. 29. maja. Izba magnatów przy-|-: od zóstej wieczór do szóstej rano. 


Uwaga. Bank rolniczy utrzymuje na skła- 
dzie i w magazynach swoich, kukurndzę orygin. 
„Ząb koński*, zwany Virginia, jęczmień, owies, 
soczewicę szelongową, hreczkę pestewną „sybirkę*, 
kartofle „Champion“, Andersen, Aurora, Hertha, 
Primadonna, koniczynę czerwoną, białą, szwedzką, 
tymotkę i wszelkie nasiona dla zasiewów wiosen- 
nych, przyjmuje zamówienia na maszyny rolnicze, 


ijjęła w ogólnej rozprawie przedłożenie o kredy- 


o pospolitem ruszeniu, powiedzi di soi i 
pomiędzy innemi: w tod ta pól et ij tach KoL wys wszytktemi głosami prze- 
: ciw 4. 


armii a to w celu ntrzymania pokoju. Dla takiego i 4 ; ; 
celu nie ma za włalkiej Ofierę, Lb. R r spó b W rozprawie specjalnej przyjęto tę ustawę 
ez zmiany. 


dopiero w takim razie swoje zadanie, jeśli bę- paźdsi IRES 
dzie utrzymany w całej swej czystości 44 duch Ateny d. 29. maja. Na dotyczącą interpela- Ape saa. onpi i 


w armii, który polega na wspólnem wypełnianiu | cję oświadezył Trikupis w Izbie, że nie zna Prayjazd do Lwowa. 
obowiązków za cesarza i monarchię i w tem wi-|zamiarów mocarstw co do zniesienia blokady. | Pociąg osobowy: o godz. 1. minut 5 w nosza Husia- 
8 


C. k. jeneralna Dyrekcja austr. kolei państwowych. 


Wyciąg z rozkładu jazdy 


nadto poleca nasienie buraków, cukrowych i ćwi-|dzi najwyższy swój cel. Ludność nasza złożyła| W sprawie rozbrojenia Grecji nie przyjął on wo-| tyna, Stanisławowa, Chyrowa, Stryja, — J 

kłowych po 30 et. 1 kl. . jaż wiele dowodów gotowości do ofiar; jestem |pec mocarstw żadnych zobowiązań, mogących] qi 2 Przedpoładniem s Zwardonis, Chyrowa, Stryja 
J z U ; : š i sA M © godz. 4. min. 15 po poład, ze Zwardonia, Chyrowa 
więc tego przekonania, że wystarczy pozostawić | kompromitować zwierzchnicze prawa Grecji, Mini- È 


Wystawa przeglądowa bydła włościańskiego 
z premjowaniem odbędzie się 23. czerwca w Sta- 
nisławowie. Po wystawie nahyć tam będzie mo- 
żna celne nztuki rozpłodowe, szczególnie bnhaje 
rasy Bern-Simónthaler. 


Ostatnie notowania produktów 
z d. 29, maja 1886 
Lwów pszenica 8.— do 8.85, 


Stryja, Stanisławowa, Husiatyna. 
Odjazd ze Lwowa: 

Pociąg osobowy: o godz. 7. min. 10 rano do Stryja, — 
O godz. 11. min. 25 do Stryja, Chyrowa, Stanine. 
wa, Husiatyna. — O godzinie 7. min. 10 wisomár 
Stryja, Chyrowa, Zwardonia, « 


Preyjasd do Stanisławowa. 


ją własnym impulsom, aby doprowadzić ją do]ster oświadcza następnie, Że nie pojmuje przy- 
rzeczywistego, patrjotycznego zrozumienia usta-|chylnego usposobienia Porty, która wprawdzie 
wy. Ozdobą tej Wysokiej lzby, chlubą każdego |przystępuje także do rozbrojenia, zobowiązania 
prawdziwego patrjoty austrjackiego jest: cenić] jednakże wobec Grecji wypełnia tylko częściowo. 
wysoko naszą armię jako przedmurze przeciw Pogłoska o wymordowaniu greckich jeńców 
wewnętrznemu nieprzyjacielowi i jako niespoży-|przez Turków, została zaprzeczona. 


"żyto 6.80 do 6,45 te źródło pełnej żywotności uczuć państwowych. 


jęczmień 5.35 do T—, owies 6.80 do 655, groch 7.— do| Zarazem jest jednakże ozdob j Raryż d. 29. maja. Po wysłuchaniu wywo- | Pociąg osobowy: o godz 8. min. 35 przed południem z 
Mia ya mepak do g kogo | kadego austrjackiego patcjoty, niczapoinać ni: [dów ministra wyznań, przyjęła komiaja budżeto- Hisaya O godz: 9. min: 2 przedpoład. se Sarar- 
==, — ——— . ou. sma” ją A - alina ini z > . — . 0. min. pela. p 
na biała 35.— do50 —, koniczyna szwedzka 35,— do 50,—. y 0 tem, że duch, który ożywia poważne cia-| "* napowrót do p:eliminarza budżet minister sistrin, WZ godz. 5. in.'61 po dniu wo iwar- 


stwa wyznań i postanowiła powziąć decyzję do- 


opol, pszenica 8. — do 9.05, żyto 5.50 do t yzi 
gamion E j piero po uchwale Izby w kwestji rozdziału ko- 


do Lwowa, Btryja. 
6.05, ięczmien 5.— dó 6,25, owies 625 do 6/75, groch 6.— s ros pór 


o armii, jest duchem wspólnego honor = 
nego pielęgnowania ncznć ZANIM 


pe że, —.— do —.-, Inian-|że duch ten dopi Ścioła od pań Odjaad se Stanisławowa : 
do 10.50, wyka 6.— do 7.—, rzepak — do e ? Piero nżycza owemu przedmurzn [5010 od panstwa. 
ka —,— do —.—, koniczyna czerw. 80— do 90. -, ©" | całej jego wartości a Uczuciom państwowym siły Bukareszt d. 29. maja. Senat zawotował je- | Posia6 poabowy: o pods. 9 min. 40 przed poludnámm do 
niezyna biała 32.— do 50.—, koniczyna szwedzka 30. ożywczej, że on to znajduje najszlacheźniejszy | dnomyślnie aotonorgfezną taryfę cłową. ; pzd aa nà by A 7 > a. 8 = s 
to © Poawołoczyska , pszenica 1.60 do 885, yto| wyraz w penom pietyzmu wspomnieniu o uroku| Bukareszt d. 29. maja. Bara królewska po-|  Pisbeśr do Beyja Lwowa, "Zwardonia — © gedi. 6 
5.30 do 5.90, jęczmień 5.15 do6,—, owies 6.50do —-m śmierci bohaterskiej. (Gramo? brawafi Saski). wróciła wczoraj do Bukaresztu po dokonaniu in- „ 50 wieczór do Hualatyna. 
groch 5.89 do 10.—, wyka —— do —. , rzepak—.— dof Oto ogniwa, które składają się na całość tego| spekcji garnizonów od Dżiurdżewa do Turnseve- 


——, Inianka—.— do —.—, koniczyna czerwona 30 ZA 


40.—, koniczyna biała —.— do —.—, koniczyna szw 
Pa- 9.10, żyto 6.— do 


` 4 a a a 
silnego ogniwa, a wspominając o tem, nie mogę |rinu, Krajowy, Slatiny i Pitesti. Bułgarowie i Nieustająca wystawa Towarzystwa Przyjaciół 
oprzeć się pokusie powtórzenia słów tego męża | Serbowie urządzali jachtowi królewskiemu owa- |sztuk pięknych pi placu ża Ducha 1. 10, 


stanu, który powiedział: „że zluzowanie tych |cję. Para królewsk: doznawa ZA: ja A RY : 
ogniw byłoby więcej jak zbrodnią, bo błędem.“ iraidh ją PPP YO pigartd jent oodędenie fyryinfnay w ponio ari) 


Jarosław, pszenica 8.— do Ez 
6.60, jęczmień 5 40 PR: ia owies 6.50 do 7 —, groeh T. 


ge KC Pr aj TREC ) od godziny 11. rano do 4. popoładniu, Wstęp ko- 
EE - | ei PLACE OE ya POS. GE Londyn d. 29. maja. Po sześciogodzinnej de- |sztuje od osoby w niedzielę 16 cent., w dnie po- 
d ) awarie y a e ot. szelkie dary ustaw 1 budżetu, które ofia- bacjej Ga ła z i ph wszednie 30 =i 

niezyna biała —— do —.—, konicz. o 8.56, żyto 6.50 |rujemy armii, chociażby były one najbardziej į 009» Odroczy luba gmin do poniedziałku dal- 3) ów 


Czerniowce, pszenica 7.50 


do 6.16, jęczmień 5.30 do 6.50, owies 5.30 do 5.60, groch sza rozprawy nad irlandzkim bilem administra- 


chętnemi i szezodremi, nie przyniosą pożytku, a 


6.— do10—, wyka —— do—.—; rzepak —— do —->| nawet będą czystą rozrzntnością, jeśli ducha| JJJm- Przedtem przyjęła Izba 156 głosami Rabtyta „Nadesłane” nie pochośsi od Bolakoji 
nd p >" ie rw. 30.— do 40. , i A $ . “aA f przeciw 65, w trzeci ą o. A D 
pa mę SE WE: niczyna szwedzka —— | wojskowego nie zabezpieczy Się od wstrząśnień $ Broni. rzeciem czytaniu, bil irlandzki kóry pot śażnaj odpowiodsiakności sa nią nie pezyjaje. 


(brawo), jeźli się nie będzie strzedz, bronić i 
pielęgnować go w pełni Uczucia delikatności i 
patrjotyzmu (brawol) Wysoka Izbo! W tym du- 


RP EE OE: 
(Nadesłane.) 


-Fen 
Wszystko za 100 kilo netto bez worka. 

Chmiel za 56 kilo loco Lwów 5— do 10.— 
nominaluie. 


Londyn d. 29. maja. W Izbie gmin oświad- 
cza Bryce, że rząd nie wie nie o tem, jakoby 
ajenci rosyjscy byli czynnymi w sprzysiężenin 


ań 4 Ieo wiw 22.50 do 22,75. | chu, a zarazem w dowód hołdu dla szlachetnych l yJSC ) ysiężenI ozme f-h Sano 
o i 2 a 1000 litr. pret. loco Lwów iag które ożywiają armię, upraszam o peły: przeciw księciu bułgarskiemn. Rząd angielski nie mei a Mał rA A = przyrządzone : Ber. 
Telegramy tar 14 28. maja: jącie piojektu do ustawy. (Entuzjastyczne brawa| ma pewnych dat o faktach, któreby usprawiedli- | gera 49 pret. mydło maziowe, Bergera glicerynowe mydło 
Wiedeń: Pozenica za 100 kilo —— st. |i oklaski) wiały” odRóną/JBŁSPROKCJĘ" OSN wołać. Rosfk "a mydło marione cieszą się od r. 158,cori 
: a : . . r e . wie- 
do —-— zł, żyto —.-—- do —.— zł. Okowita Wiedeń d. 28. maja. (Z Izby poselskiej.) Londyn d. 28. maja. W sferach. parlamen- | pszem Ofo wizedhinioniom we oirik krajaoh oyeil. 


tarnych utrzymują, że ustępstwa Gladstona 


Ę zowalych. W przeszło 2 mil. przypadkach stwierdzono 
zapewnią drugie czytanie bilu o „Homee-ruła.* 


sady kie iw p waze sanis ri- 

1 TIE r ectwa od uleczonre ją niezbi ow 

Londyn 1. 28. maja. Daily News nie watpig mydła w swej aai, są niezrównane. Ostralia my 

nż o drugiem czytaniu bilu o „Home-rule - {jednak publiczność przed licznie pojawiającemi się naóla- 

odbędzie się zapewne w dniu 1. domnia imi i falsyfikatami, które są bez wszelkiej war- 
ości. Kto 


24.75 do 25.— zł. ! | 
Budapeszt: Pszenica za 100 kilo na wio- 
snę 7.81 zł. do 7.83 zł; rzepak na sierpień- 
wrzesień 151.75 zł. do —,— zł, 
Berlin. Pszenica żółta na maj-czerwiec 


Posiedzenie wypełniły rozprawy nad art. 1. usta- 
wy o zabezpieczeniu od Wypadków, 

Rogle przemawiał przeciw wciągnięciu ro- 
botników gospodarczych, gdyż „dla nich nielj l 
istnieje prawie wcale niebezpieczeństwo wypadku, | Głosowanie 


: $ uż iydła Bergera do codzi 
149.50 m.; żyto --.— `‘n.; spirytus 37.80 m.; olej|na włościan zaś nakładałoby to nowe ciężary. | czerwca. + że „H le g |pie dozna nigdy ciorpień naskórnych, AD i ku 
rzepakowy —. — m. Mowca stawia zatem poprawki do artykułu o Times utrzymuje, że „Home-ru sA UWAŻAĆ | temu w swym rozwojn zostauą zniszczone. Cana sztuki 
Paryż: Mąka za 159 kilo 45.90 fr.; olej postanowieniach, dotyczących robotników, zatru- | można po drugiem czytaniu za pogrzebane. wraz z broszurą 85 et. 2 
rzepakowy —.— fr.; spirytus —,—- fr. dnionych przy maszynach rolniczych, Bruksela d. 28. maja. Partja robotników PO- | Lwo O apean kart Płot gk. borgerowakich mydeł wa 
Nafta. Wiedeń —.— zł, do —. zł; -- Brema Radca dworu Steinbach, nie jest, co do stanowiła w dniu 13. czerwca urządzić manife- kera, Henryka TERERAA h m acha, Zygmunta Ruc- 


loco 6.30, Hamburg loco 6.40, na maj 6.30, na kich aptekach we Lwowie i Galiej; Piepees | wę Wazyst- 
sierpień-grudzień 6.66, Antwerpia na maj 15.7/,; 


Nowy-York 7.—, Filadelfa 7.—. 


Wiedeń d. 25. maja. Na dzisiejszy targ do- 
wieziono nierogacizny: 1230 stuk ciężkich ba- 


je we wszystkich główniejszych punktach 
p owiagjonalnych, Gdyby rząd nie zezwolił ng 
te manifestacje, w takim razie zwołanym będzie 
na d. 13. czerwca wielki kongres socjalistów do 
Brukseli. 


istoty rzeczy, przeciwnym Wnloskowi Biliń- 
skiego; następnie osłabia argumenta Rogle- 
go, że robotnicy, zatrudnieni przy maszynach 
rolniczych nie są narażeni na niebezpieczeństwo. 
Zabezpieczenie tychże w akcji zbiorowej nie na- 


NN 


AL. SOLECKI OGLOSZENIE. 


Gmina Sokolniki pod Lwowem 
we Lwowie, Wałowa 11. wzywa pp. przedsiębiorców do wnie- 
sprzedaje najlepsze 


Dr. Lostaw GIUZÓSKI uno 


b. asystent uniw. Jagiell. 


sienia ofert na zamierzoną budowę 
ordynuje jak w roku zeszłym 


łac. kościoła tamże na 1200 osób. 


mas? | par i Li p 2 Cennik obejmować ma wszystkie ka-|] D Szczawnicy. 
kuchenne 1 kl. , —„gę|tegorje robót i zestawienie ogółu ko- 2293 3—10 


sztów budowy. Projekt warunków bu- 
dowy jakoteż i plany przejrzeć mo- 
żna w Sokolnikach pod Nr. 60. Ter- 
min do wniesienia ofert naznaczony 
2364 1—3 


Najlepszą BRYNDZĘ majową 
kilo po 68 centów, 
2361 2—3 


- -g” 25. czerwca D. r. 
LINOLEUMOWE f 
kobierce korkcwe 


najtrwalsze do posłania na podłogę, 


Premiow. złot. medalem. Wiedeń 1883. 


» cytrynowy ) 1361 2—5 
mn, poziomkowy ) 
miód lipowy. 

Na próbę 5 kilo franco 3.40 wysyła 
apteka w Ansterlitz. 


Prawdziwe węgierskie wina 
wysyłam za pobraniem w beczkach od 10 
litrów począwszy i wyżej: 
Dobre stare wina stołowe litr po 24 ct. 


n Każdy nagniotek, 


nie przyjmujące kurzu, eleganckie Wyśmieni 
a A 5 R yśmienite z roku 1872 28 
H HE bazy: ipia Id, ih Riesling z r. 1872 ś i 3 narośl rogową i brodawkę nsn- 
dlów i BĘ. o A Ruster Auastich „ n»n n»n» |wa w krótkim czasie pewnie i bez bolu 
Skład materji pokojowych, ko- JJ] Poster Ausbruch, słodki _„ „76 „ |jedynie za pomocą posmarowania pendz- 


Wina czerwone najlepszej jakości o|lem, sławny i uznany środek ma na- 


25 et. wyżej. miotki jedynie prawdzi - 
Śliwowica prawdziwa syrmska z roku m BIEGA ka cm 
1870 litr złr. 1.20. , ,, |znaniu, Karton z TA 
„, Borowiezka (jałoweówka) trenczyńska|50 ct. Premiowany złotym medalem. Skład 
litr od 80 et. do złr. 1.50. | , |we Lwowie w apt. Żygm. Ruckera. 
Beczki liczymy najtaniej po koszcie|1347 2—20 | 
wyrobn własnego i przyjmujemy takowej ——-— — - 


w dobrym stanie po takiejże cenie, Szyn- 
karzom przy odbiorze najmniej 1000 litr TO S å O... 


bierców na podłogę, zasłanek przed 

umywalnie, materyj pokajo- 

wych w najrozmaitszych deseniach. 
Odprzedającym rabat. 

F. ©. Collman's Nachf. 
A. Reichle, Wiedeń 
Kolowratring Nr. 8 

1198 3—12 


i pendzlem 


Fremivowane na 


5 pre. rabat. Należy „mada stację kolei | 
Ig. Spitzer, właściciel gimmie PE 


nie wg PORTA OO 
Par Fr" ać T n 
a Do sprzedania, [ESZTEK kaveamowycy 


FORTEPIANY NA RATY 
we WIEDNIU I NA PROWINCJI. 


majątek ziemski p,e e 
KONCERTOWE, SALONOWE i KRÓT-|Sanem w powiecie liskim położony, zawie- 
KIE także pianina x fabryki znanej fir. rający 987 morgów, mianowicie 670 mor- 
my eksportowej Gottfr. der, ilh gów lasu jodłowego i bukowego, 220 mor- 
Mayer we Wiedniu od zł. 880, 400, 460, gów poa ornego, 45 morgów łąk i 52 
sł. 500, 550, 600 do 650. Fortepiany in. morgów pastwisk, z dwoma domami miesz- 
nyeh firm zł. 280 do 360. Pianino odjkalnemi i budynkami gospodarskiemi w 
8560 do 600 zł. 1466 14—? najlepszym stanie, z prawem propinacji i 
Clavier - Verschleiss u. Leih- Anstalt A młynem. Bliższych wiadomości udzieli p. 
Th ierfelder, Wiedeń VII. Burggasse T1. jdr. Waldmann, adwokat krajowy we Lwo- 
: wie, ulica Sykstuska 1. 42. 2350 2—3 


CHAMPAGNE 
AYALA & (0. 


Jedyny skład dla wschodniej Galicji u p. F. W. 
Królikowskiego we Lwowie. 1182 50—100 


Wiedeń. — „Hotel Mótropole." 


Ringstrasse, Franx-Josafs-Quai. Wielki hotel pierwszorzędny. 
300 pokojów i salonów (od 1 zł. wyżej), winda osobowa, czytelnia zaopatrzona w 
dzienniki wszystkich krajów (także i „Gazetę Narodową“), pyszna weranda, ką- 
piele w Dnnaju i biuro telegraficzne w hotelu. Stacja tramwaju przy domu, omni- 
bus hotelowy przy dworcach kolejowych. Przy dłnższym pobycie pomieszkanie 


po zniżonych cenach. 
1257 6—40 L. SPEISER, 


deseniach na zupełne 
UBRANIE MEZKIE 
6 metr. 2 zł. 70 ct. 
wysyła za pobraniem 
Bernh. Ticho w Bernie 
Krautmarkt 18. 


Wzory gratisi franeo. 
1203 2—5 


Paweł Brüggemann & Co. 
FABRYKA 


kałiczków (rowalanpch 


w Habelschwerdt na Szląsku. 


Ceny i karty wzorów gratis i franco. 
350 3 ? 


T=T=T. r 
U 

(ldplico Tranczyńskie 
na A RINAS 30 minut od stacji 
kolej. fepla-Trenczyn-Teplitz. Ter- 
my siarczane od — 3x R. 
najskuteczniejsze —w - cierpieniach 
ośćcowych, artretycznych, nerwobó- 
ach itd. Zakład wygodnie urządzony, 
leży w pysznej delinie Małych Kar- 
at. Pobyt przyjemny i tani. Począ- 
tek sezonu 1. maja. Z Krakowa przez 
Trzebinię, Oderberg, Sillein, Tepla 
do zakładu 9 godzin drogi. Na więk- 
szych stacjach biłety tam i napowrót 
339/, tańsze. Podręcznik inform. Dr. 
FILIPKIEWICZA we wszystkich 
księgarniach. Broszury i wyjaśnienia 
udziela na żądanie bezpłatnie. 
Książęoy sarząd kąpielowy. 
118 3—20 


a 


JaTs'="ZTsTsfi: 


dyrektor. 


M 


-T=Jel*! 


ota 


-san m 


Piersiowe cukierki i sok 
SPITZWEGERICH (z Laat ZM 


służą na; wyleczenie cierpien plucowych i g 
..--| piersiowych, kaszlu, kokluszu, chryyki iĝ 
zafle enia opłucnej, Nieoszacowana ta roślina, 
którą wydaje natura dla dobra i zbawienia cierpiącej ludz- 
kości, zawiera w sobie do dzisiaj niewyjaśnioną tajemnicę, 
przyczyniając się do złagodzenia zapalenia błony śluzowej 
w krtani i przewodzie oddechowym w sposób szybki i sku- 
teczny a temsamem do przywrócenia zdrewia w tych orga- 


EJ 


-v 
Za M 


nach. — Ponieważ w naszych wyrobach ręczymy 

za czystą mieszaninę cukru i babki, upraszamy 

szczególnie nważać na nasz anak ochronny n- 

rzędownie zarejestrowany i podpis na kartonie 

faszkach, gdyż tylko te są prawdziwe. Cema kartonu 30 ct., flaszki; 
70, 40 i 25 et. Wysyłki na prowincją za pobraniem. 


WIKTOR SCHMIDT & Söhne 


c. k, uprz. kraj. fabrykanci. — Fabryka i wysyłkowy skład we WIEDNIU, 
IV. Alleegasse 48 (w pobliżu dworca kolei południowej.) 

Do aabycia we wszystkich aptekach, drogeriach i składach. We LWOWIE 

'u pp. aptekarzy: Jakóba Beizera, Henryka Blumenfelda, Geilhofera, Kd, Jacewicza 
| (na kolei Karola Ludwika), Mik. Karczewskiego, A. Kochanowskiego, K. Krzyża- 
| nowskiego, dr. Karola Mikolascha, Ad. Musila, Jakóba Piepesa, Podgórskiego, J. 
©. | Wewiórskiego, Zyg. Ruckera, Sklepińskiego, dalej u kupców pp. K. Bałłakana, Ka- 
rasza Tola Bayera, F. W. Królikowskiego, A. Mańkowskiego, St. Markiewicza, Narodnoj 
h: Torhowii i St Wojciechowskiego. W BRODACH w apt. Rederai K. Br. Witosław- 
‘eki. W TARNOPOLU Fr. Jamrógiewicz apt. W STANISŁAWOWIE apt. J. Ma- 


tom. BZ 
pa rantos sura. 1861 4—50 


po 8, 10, 12, 14 
do 16 zł. a. w. 
Centure po '6, 8, 10 da 12, - 


Przy xamówieniach listowych up 
się o przysłanie miary w centymetrac 


Ceny staników 


1) objętoać piersi i grzbietu I 
nami wzięta, 2) M: ilo kibici, 3) objęto- 
ści bioder, 4) długości od miejsca pod ra- 
mionami do kibici. Miarę należy brać po 
sukni. 2902 2—? 


DONIESIENIE 


Z odwołaniem się na umieszczone w nr. 103, 106 i 108 z dnia 6., 9. i 12. 
maja 1886 w. „Gazecie Narodowej“ obwieszczenie Nr. 238 z dnia 24. kwietnia 1886, 
rozpisuje się pod utrzymaniem naznaczonych warunków 


na dzień 7, czerwca 1856, 
o 10. godzinie przed poludniem, ponowną 


„ „pisemną rozprawę za ofertami 
na dostawę żelaznych łóżek wraz zokuciami do 
„ desekKinitami, jakoteż desek do łóżek, + mianowicie: 


I 


L. 331, 


"JĄ dla stacji we LWówie 220 (dwieście dwadzieścia) ię AN najdalej 
=s, w Tarnopola 180 (sto ośmdziesiąt) ditai do końca 
wa Lwowie 1600 (tysiąc sześćset) * lipca 
> 4 ua niuni Stryj « UDAC i desek do łóżek 1 88 6 


w lokalnościach urzędowych e. k. Intendantury ll korpusu 
we Lwowie. 


: Należycie ostemplowane, opieczętowane i potrzebnem 5prct. wadjum opatrzo= 
| me pisemne oferty przyjmowane będą w C. k. Intendanturze korpuśnej we Lwowie aż 
do wyżej wymienionego dnia i oznaczonej godziny ; później nadchodzące oferty nie 
'będą uwzględnione. ć 

Dalsze warunki mogą być przejrzane w C. K. wojskowym magazynie pościeli 
we Lwowie, w c. k., magazynie prowiantowym w Tarnopolu, w c. k. wojskowym ma- 
gazynie wymiany pościeli w Stryju, tudzięż w filiach magazynów pościeli w Brzeża- 
«ach, Jawotdwio, Żółkwi, Złoczowie. 


Z komisji zarządu c. k` wojskowego magazynu pościeli 


a 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli 30. Maja 1886. 


10, |]. PRECSSESSSSSASSESKEESSSTZJ 


tece czerwonej w Po-| 


przewyższone w awej sile leczniczej na gościec, r 
skutki, na Ischiav, newralgie, choroby naskórne i cany, chroniczną słabość nerkowa Brighta, | 
porażenia, na patologiczne procesa organow xoniecych i t. d. Uzdrowisko otwarto od 1. kwiotnia | 
Wido końca pażdziernika. Wielkie baseny, oddzielne wanny marmurowe i taszo, kaldarje, aplikacja, 


racje, jadalnie, kawiarnie, salo 
sażorów ztąd do stacji kolejowej Póltachach, vo przybyciu pociągu wiedeńskiego o godz. w vół 
do 9 rano po cenie 3 zł. ed ozehy. W innym czasie ak de dyspozycyj podwedy. Bliższe objaśnienia 


o uzdrewiskn udziela Dyrekcja kąpielowa i lekarz kąpielowy radca sanit., dr. Edgar Aigner. — 
Broszury we wszystkieh księgarniach. Prospekty w Dyrakcji. 


myśln J. Maszewski apt; w Podwołoczyskach Gustaw Morawetz kupiec ; w Rzeszo- 
wie J. Schaiter © Comp. drogista; w Stanisławowie A Beile i 


ý L AI Yolen - W Samborze A. Aleksiewicz apt; w Przemyślanach Em. Baranowski apt., w Żywcu 
linda otang kh hru £ [Alfred Blumenthal apt., dalej we wszystkich aptekach austr. węg. monarchii. 


S. WYSZYŃSKA 


(dawniej RAJMOND) 
EF LWÓW ulica Ormiańska I. 30. -ŒE 


poleca 


CERA T Y v vidkim wyborze, 
Obrusy ceratowe na stoły w desenie, 


5 Dywany. taśmy i wszelkie obicia powozowe 
po cenach bardzo przystępnych. 
Zamówienia z prowincji uskntecznia się jak najrychłej. 


EROON] 


Q 
3 
o 


Li 


Gorace Śniadania tanie we 


świeżo przyprawione mięsne po S centów i że, 
flaczki 8 ct., z kj p i 


płucka $ ct., zrazy l0 ct., kotlet 10 cts 
gulasz i2 centów 


i zimne przekąski bułka z bryndzą 5 ct, z kiełbasą 5 et. 


z śledziem pocztowym 8, z szynką 10 et. 
z kawiorem 12 centów i 


PIWO świeże 


„Zródło Pilzneńskie* 


plac Marjacki 3. 2306 3—10 


pd mitc 
kryt. A kąpie” 


wm modniej: 


dniac 


Od 1. czerwca i od 1. września taryfa pomieszkań zniżona o 25 pret. | 
Uzdrowisko | 


ićrapina—Cieplice 


w Kroacji [poczta i stacja telegrafu]. 

Do uzdrowiska jedzie się z Wiednia voleją P iow acj j Pöltschach 
Rohitsch-BSauerbrunn lia godzinach, AKRATOTEM MY tego aa n pen AORA aE R. a nie 
eumatyzm w manykułach i stawach i na tychże 


nagniatania, apteka f t. p, odpowiadaja najnewszyra zawadom ieczniczym, pomioszkania, restau- | 
bilardowe, karaal, kapeia, park, biblioteka i t. p, zastosowniu| 
1. maja kursnją pucztown omnibusy z nieograniczoną liczbą pa- 


D 
są do tegoczesnego komfortu. od 


KRAPINA-CIEPLICE w kwietniu 1886. 


1030 1—5 


Wszyscy ei, którzy do Wiednia 
przybywają i zamierzają zwiedzić zakład dentystyczny, raczą udać się do 
zakładu od 20 lat sławy zażywającego ©. k. uprz. szt. 


z B Ów 


D HE RZL Wiedeń, Stadt, Rothenthurmstrasse 35. 
` ) Filia: Margarethenplatz 4. 
pn 


Operacje bez bolu za pomocą gazu. 1279 2 3 


Do pana Jul. Schaumanna, 


aptekarza w Stockerau. 

„Polepszenie moje postępuje z każdym dniem, od ezasu jak zażywam pańską 
wypróbowaną sól żołądkową. Upraszam przysłać mi ponownie za pobraniem poez= 
towem 4 pudełka, 'albowiem nie mogę w domu moim obejść się bez tego środka 
uniwersalnego. Z poważaniem 
NATHAN RECHTNITZER w Vucin. 

Do nabycia u fabrykanta i właściciela landszaftowej apteki w Stoekerau, tu- 
dzież w następujących składach : we Lwowie: u Z. Ruekora, J. Beisera i P. Miko-, 


lascha apt; w Brzeżauach Bron. Dembiński apt.; w Drohobyczu L. Dobrzyniecki, 
apt., w Krakowie Emil Stockmar a t, Ant. Dylski apt., Wik. Redyk apt; w Prze- 


an Macura apt.; 
Stryju Leon Gärtner apt; w Tarnopolu F. Jamrógiewicz i Herm. Kahane, apt.; 


Cena pudełka 75 ct. Wysyłka najmniej dwóch pudełek za zaliczeniem. 


BL „5 Ekstrakt mięsny È 


na polepszenie 
rosołu, sosu, jarzyn; 


kondez. bulion mięsny 


= — 


do natychmiastowego sporządzenia pożywnej, 
5 wybornej zupy mięsnej bez wszelkiego innego 
dodatku; Należy żądać prawdz. KEMMERICHA 

preparatu mięsnego. 
Hurtowny skład dla Austro-Węgier u korespondentów kompanii Kemme- 
rich: pana Teodora Etti we Wiedniu. aw 


Cierpiących na płuca, piersi, szyję 

i ma suchoty i ma astmę zwraca się uwagę na wypróbowaną przez 
lekarzy i tysiącami świadectw stwierdzoną skuteczność przezemnie w środko- 
wej Rosji odkrytej rośliny medycznej i podług inego imienia „HOMERIANA 
nazwaną, Broszurę omawiającą jej nżycie przesyła się bez kosztów franco. 
Pakiet ziółek Homeriany o 60 gramów, wystarczający na dwa dni kosztuje 
70 et. i w dowód prawdziwości opatrzony jast podpisem mego nazwiska. Paul 
Homero. Ostrzegam przed kupnem polecanej przez inne firmy sfałszowanych 
ziółek Homeriany. PAWEŁ HOMERO w TBYEŚCIE (Austrja), wynalazea 
i przyrządziciel jedynie prawdziwej rośliny Homeriany. 

Skład we Lwowie w aptece Zygmunta Ruekera pod Srebrnym Orłem. 
W Brodach M. Reder apt. 1267 12—20 


ILHELMINA RIX e 


oświadczam niniejszem publicznie, że jako 
wdowa po śp dr. A. Rix od 26 lat wyłącz- 
nie i jedynie jestem fabrykantką prawdziwej 
i niesfałszowanej oryginalnej pasty pom- 
padour, albowiem ja jedynie znam taje- 
mnicę przyrządzania. Donosząc o tem zazna- 
czam, że rzeczona pasta pompadour od teraz 
tylko w mojem pomieszkaniu we Wiedniu, 
Adlergasse 12 i u niżej podanych de- 
pozytarjuszów jest do nabycia, ostrzegając 
zarazem przed kupnem u innych. Moja praw- 
dziwa pasta pompadour, zwana także pastą 


© JA 


R 


we Lwowie ainia PAR maja 1886. 


EZ JL 1 SUL M 


. m. © 


cudowną. nigdy nie zawiedzie w swej skute- 
czności, skutek tej nieprzewyższonej pasty na 
twarz przechodzi wszystkie oczekiwania, jest 
jedynym gwarantowanym środkiem do szyb- 
kiego i niezawodnego usunięcia wszelakich 
wyrzutów na twarzy, pryszczów, piegów” 
studów i zaskórników. Gwarancja jest tak da 
lece pewną, że w razie nieskutkowni i orno; 
cone zostaną pieniądze. Słoik taj Z: ne) 
pasty kosztuje wraz z przepisem 1 Zł. DU et, 
Lait de Pompadour (mleko Pom- 
adour) czyści natychmiast skórę l czyni ją 
Bonsoć białą Godna polecenia odwiedza- 
jacym teatr, bale i zabawy. Flakon 1 zł. 50 
ot, do użycia zamiast szkodliwego pudru. 
Pompadour mydło toaletowe 
20 et. Pompadour perfuma zł. 1.50. 
Tylko prawdziwa jeżeli opatrzona faksi- 
milią i pieczęcią. Wysyłka za pobraniem. 
Pism dziękczynnych nie ogłasza się. 
Wilhelmine Rix 
wdowa po doktorze 
we Wiedniu, Stadt, Adlergasse 12. 
we własnym domu. 

Do nabycia w Galicji i Bukowinie, w Przemyślu u Aleksandra 
Mańkowskiego apt, w Stanisławowie u A. Beilego apt., w Krako- 
wie u Konstantego Wiszniewskiego apt., w Brodach Maks. Reder. 
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przyjęcia się. 


Krowianka do szczepienia dwojga dzieci wystarczająca 1 zl 


i wszelkich zaraźliwych chorób, które ze szczepienia limfą z dzieci zbieraną, czę. 
sto się pojawiają. 


aparaty do gotowania na spirytusić 


datności niezbędnym. Trzy płomienie palą się bez knota i 
niemiłej woni. Wielkie aparaty do gotowania na kilka naczyń 


Z drukami „Gazety Narodowej* — ul. Kopernika 


Pierwszy e. k. koncesyjonowany i przez Wys. Ministerstwo subwencjonowany 


ZAKŁAD KROWIANKOWY 


pod kontrolą i nadzorem władz zdrowotnych 
Wiedeń. Alserstrzsse 18 
Rozsełka codzienna świeżej krowianki pod gwarancją | 


HAY, lekarz. 


Tylko szczepienie prowdziwą krowianką ochrania od naturalnej ospi 
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pa" ana 


Koks 


w najlepszym gatunku dla kowali i domowego użytku na- 
der przydatny i najtańszy materjał opałowy, jest w Za” 
kładzie gazowym znowu w zapasie. 
DLA LWOWA: Za 100 kilogr. z bezpłatną dostawą 
do mieszkań I. klasy 1 zł. 30 ct. 
MW, 178 

Przy odbiorze wagonami odpowiedni rabat, 

płatną dostawą na dworzec tut. kolejowy. 


Maż pogazowa 


wolna od części wodnych bardzo użyteczna do pokostowa- 
nia dachów i materjała budulcowego zawsze na składzie. 
Za 100 kilogr. 8 złr. 
Przy odbiorze 100 cetn. odpowiedni rabat. 


Zarząd zakładu gazowego 
Lwów dnia 17. kwietnia 1886. 
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== Dla nowych budowli restauracji. =Œ 
Dr. H. Zernera patent. i premiowane A NTIMERULION, 


niezawierające w sobie trncizny, bezwonne, od ognia bezpieczne wyborne 
przeciw grzybowi, zgniliżnie i pleśni. Chem. preparowane brigety 
z prasowanych węgli drzewnych do wysuszenia świeżych mieszkań w krótkim 
czasie, właściwie do wysuszenia szybkiego ścian. Prospekty gratis. Portfadd 
cement Ia, hydrauliczna wapno, tektura na dachy, wodno-szklanna farba do 
powlekania, kreozotowy pokost olejny itp. H. Kuhn, Wiedeń, X. Ber 
1468 1—4 


Od 20 lat istniejący handel obuwia 


A. J. Löw % Co. szewców we Wiedniu, 
I. Karntnerstrasse Nr. 6 
oleca swoje wyroby własne (nie towar fa- 
Parot) trzewików, butów i sztyfletów dla 
meżczyzn, pań i dzieci, obuwia salonowego, 
do przechadzki, polowania i palzóży w naj- 
lepszej jakości, najnowszych fasonów i uzna- 
nej od istnienia dłngoletniego najlepszej 
trwałości i taniości. Na teraźniejszy sezon 
szczególnie uwagi godne: buty na ślizgawkę, 
dalej balowe i na wieczorki. 


NB Przy zamówieniu wystarczy przysła- 
nie starego bncika, 1271 11—15 


© © Przed fałszerstwem ostrzega się. © © 
Sprzedaż tylko w zielono opieczętowanych niebieskie mi etykietami 
opatrzonych pndełkach. 


astylki bilińskie 


Wyborny środek na zgagę, katar żołądkowy 
w ogóle na mwichnięte trawienie. 


Skład we wszystkich handlach wód mineralnych, w aptekach i. 
drogerjach 1358 1—6 


Dyrekcja źródła w Bilin (Czechy.) 


Nowo wynalezione 


z 3 do regulowania płomieniami, 2245 5—7 


Nader eleganckie z miedzi, ozdoba 
każdego stołu, sztuka 3 złr. 80 ct. na 
2 litry wody do zagotowania w 3 mi- 
nutach. Tak samo przy przyrządzeniu 
każdej potrawy, pieczysty, kawy, her- 
baty itp. z użyciem spirytusu zaledwie 
za 1 cent. Prosty, wcale nie niebez- 
pieczny przyrząd parowy uskutecznia 
za pomocą 3 płomieni tą kolosalną si- 
łę gorąca. Dla gospodarstwa, wojsko- 
wych lokajów, restauracji i kawiarni, 

aptekarzów jest ten 
aparat do gotowania 
na spirytusie 
z powodu taniości i nadzwyczajnej wy- f 
dymn i nie rog®0®% 
o 6 płomieniach © * 
ysyłka za nadesłaniem lub pobraniem gotówki u właściciela patentu 


w | 
J. R. BUXBAUM we Wiedniu, II. Czerningasse 4. 


1 


Ostabienie, choroby nerwów, tajne grzechy miodoś, i wybryk 
Dr. Wruna ' 


proszek peruański 


wyrabiany z ziół peruańskich. 


Proszek peruański jest jedynym, ażeby! 
osłabienie narządów płeiowych i porodo- 
wych, a temsamem u mężczyzn impoteneję, i u kobiet nie 
płodność usunąć. E 
Proszek peruański jest także niezawod 
nym osłabieniom w skutek ubytku soków 
nia, onamię, dalej przeciw chorobom nerwó 
zmysłów, ubywaniu siły w organizmie, w AIZ, ) 4 
pacierzowym , bolom w piersiach i głowie, migrenie, „ ospało; Ri 
przytępieniu umysłn, zatwardzeniu uporczywemu, drzeniu ner“ 
wemy w rękach, w nogach i niedokrewności i t. p. ; 
Żaden Środek znany w medycynie, nie wylecza tak pewnie 
i zupełnie w powyższych chorobach, jak dr. Wruna „Proszek re 
ruański*; — nieszkodliwość poręczona. 1804 9-1 
Cena pudełka wraz z przepisem użycia 1 złr. 80 ot. s 
Skład we Lwowie: w apt. Z. Ruckera, w apt. „pod Gwiazdą ** 
Mikolascha; w Krakowie: W. Redyka; w Brodach Reder api, w 
Czerniowcach: u J. Golichowskiego; w Tarnopolu: w apt. a aru 
rogiewicza. — Jeneralny ajent we Wiedniu: Al. Gisohner, dypl. apta 
II, Kaiser Josefstrasse 14. 


nym przeciw wywołś? 
i krwi przez pomazó 
w, 8 to: osłabiem 

krzyżach i grzbiecie 


f me m 


L5. 


